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Teroryści komunistyczni skazani na miert 


Prośba o ułaskawienie została odrzucona. 
Wyrok wykonano dziś o godz. 3-ej nad ranem. 


* (Teiefonem od warszawskiego korespondenta „ll. Republiki“). 


Warszawa, 20 sierpnia. 
Na dzisiejsze rozprawy przewiezio- 
| Profesor niemiecki Rosen, który zi, orezrzonych pod siina stratą, Z wię- 
zamordowany został przez swą|” 914 wyprowadzono ich przez tylne 
62-u letnią kochankę. wejście, płatając tym sposobem figla licz 
EEN STARTOWE E | nie zgromadzonym przed gmachem wię- 
ziennym komunistom, którzy. chcieli zgo- 
| P, prezydent Wojcie- tować owację oskarżonym. Przed bramą 
| "4 . „| więzienną stała pusta karetka, 
| chowski ma zapłacić O godz. 10.40 wprowadzono na salę 
| 12 zł. kary Hibnera, Rutkowskiego i Kniewskiego, 
| > ję „|którzy dzisiaj robią wrażenie zupełnie 
za niezgłoszenie służącej zdrowych ludzi. Pewna mina wczorajsza 
w Kasie Chorych. została przez oskarżonych zarzucona. 
Dyrekcja kasy chorych znalazła się Uderzenie dzwonka — sąd wchodzi 
| niedawno éf osobliwem położeniu na salę obrad — wszyscy wstają. 
| Kaera aneh tel iat A k — Udzielam głosu panu adwokatowi 
Mai, ski OTi Hea pa a ie. Paschalskiemu — ogłasza wiceprezes 
S , ' 2 a G { 
| ' Sięcy była na służbie u państwa prezy- WERS 
|  dentostwa w Belwederze, nie była zgło- 
| © Szona do kasy chorych, 
| Wedlug ogólnie ustalonego zwytza- 
R „owe ni PERNE DER Adw. Paschalski podnosi się i głosem 
» s dd Suali E S donośnym i dźwięcznym rozpoczyna 
adna PA A zlać 17 lipca będzie miał odrębną 
È yR ATRA ra opiewata na | kartę w historji Najjaśniejszej Rzeczypo 
s KT > . |spolitej. Strzelanina na ulicach śród- 
das JE. es. mieścia Warszawy wywarła ogromne 
„RAPP WEAK DRA YEN wrażenie w opinii publicznej. Stworzyła 
w laS y kar Ey otych, et się moralna barykada między uciekają- 
bar R Ne na Tok 15 BAG A. Ex- cym a goniącymi, a hasło, którem wal- 
k E uel A yy, pois czył ongiś Hibner, jako bojowiec pepe- 
> Sai PRE esowski w 1905 1 1906 r., nie znalazło 
A Dyrekcja znalazła podobno inne wyj- odzewu wśród ścigających z wyjątkiem 
cie; Sa postanowiła sprawę załatwić | jędnego dorożkarza, który nie chciał ofia 
nieoficjalnie. rować swych usług pościgowi policyi- 


| nemu. Ta tyraljera uliczna nie przyniosła 
Rząd radzić będzie nad 


partji komunistycznej żadnych dodat- 
sytuacją walutową. inch rezultatów; przeciwnie wywołała 
Nasz warszawski kor. telefonuje: 


odruch oburzenia opinii, która daje w 
końcu złe wyniki polityczne. 

Dziś o godz. 10 rano odbędzie się w | Hibner słusznie powiedział, że ta wal 
ministerjum skarbu narada finansowa, | ką uliczna nie była celowa; była ona wy 
na którą zaproszeni zostali: prezes Ban- | niklem zdenerwowania bojowców, któ- 
ku Polskiego, naczelny dyrektor i wszys | - 
cy obecni w Warszawie członkowie rady 


rzy w innym celu wyszli na ulicę, w 
'| celu zabójstwa, w jego pojęciu „zdrajcy* 
Banku, Przedmiotem narad będzie sytu- i , w jeg 
Acją: walutowa. 


Mowa mecenasa Paschal- 
skiego. 


Cechnowskiego. Hibner się dziwi, jest 
zaskoczony; jego tłomaczenie jest tłoma 
czeniem człowieka walki, który nie mo- 
że zrozumieć, jak to się stało wbrew je- 
go intencji. 

W tej walce dla Hibnera zdarzeniem 
niesamowitem było, że 2 ludzi padło, 
kiłuknastu było rannych, a oskarżeni 
byli ranni. 

Hibner miał tu racię, mówiąc, że pa 
nowało tu prawo wojny na szlaku ulicz- 
nym, bo oskarżeni też ryzykowali życie 
i dziwnym trafem tylko nie zostali zabici 
Zostali oni zwyciężeni; nie padli, a byli 
tylko ranni, za to siedzą dziś na ławie 
oskarżonych. 


Referent zamiast wydziału 
dla spraw mniejszości. 
| Nasz warszawski kor, telefonuje: 
/ * Wczoraj krążyły pogłoski o rzeko- 
mem utworzeniu przy ministerjum spraw 
Wewn. specjalnego wydziału do spraw 
__ mniejszościowo - narodowościowych, 
Okazuje się jednak, że pogłoska ta 
die odpowiada rzeczywistości, Jak spra- 
Wdziliśmy, przydzielono tylko do wydzia 
M politycznego urzędnika do szczegól- 
nych poruczeń, który: zajmować: się bę- 
A głównie A jie 
Wschodnich, Na stanowisko to został po- t s 
_ Wołany p, Zygmunt Zabierzowski, który| la Hołd ofiarom. ! 
Pozostaje nada] sekretarzem sekcji ko-| Obrona stoi tutaj po drugiej stronie 
Mitetu politycznego ministrów» barykady społecznej, musi więc złożyć 
A | 


głęboki hołd obu ofiarom, które padły w 
walce ulicznej. Lecz tak jak na wojnie 
daje się pomoc zwyciężonym, tak i tu 
nie powinno się uchylać od obrony o- 
skarżonych, którym grozi kara śmierci. 

Oskarżonym niewątpliwie zależy na 
tem, aby ich czyn był osądzony w całej 
rozciągłości, teinbardziej, że ich nie- 
doszła ofiara Cechnowski już nie żyję, a 
i zabójca Botwin też stracony. Zabój- 
stwo Cechrnowskiego, a długi szereg 
strzałów na ulicach Warszawy, nie są 
dla mnie jednakowymi czynami. Pierw- 
sze to zabójstwo zdrajcy, rzecz normal- 
na w każdej tajnej organizacji konspira- 
cyjnej; rzecz, która już od czasów kata- 
kumb chrześcijańskich po dzień dzisiej 
szy przewija się przez wszystkie orga- 
nizacje konspiracji. Niema rady na to, 
aby ukrócić działalność partii, która 
chcę zgładzić zdrajcę. 

I o to, co było ich celem, nle są cni 
obecnie oskarżeni. Obecnie oskarżenie 


głosi, że należy ich osądzić za to, co się| 


działo od ul. Zgoda do składu węgla na 
ul. Żelaznej. 

Chciałbym, ażebyście panowie sędzio 
wie, spojrzeli na oskarżonych, nie jak na 
komunistów, bezstronnie, a wprost, jak 
na takich panów. którzy nie chcieli iść 
do komisarjatu i dlatego strzelali. 

Najbardziej interesujące dła mnie by 
ly zeznania Lesińskiego i Klimasińskie- 
go, agentów urzędu śledczego, którzy 
dochodząc do trzech podejrzanych ludzi, 
nie przewidywali pewnie następnego 
biegu wydarzeń. Natomiast badani _Hi- 
bner, Rutkowski i Kniewski nie wiedzieli 
z kim mają do czynienia; tem więcej, że 
każdy z nich już miał wyrok za komu- 
nizm. Stąd ich zdenerwowanie, natęże- 
nie uczuciowe, podniesione poprzednim 
zamiarem zabicia Cechnowskiego. 

Hibner, idąc zabić Cechnowskiego u- 
ważał siebie nietylko za wykonawcę 
woli partil, lecz za mściciela klasy robot 
niczej; panowie sędziowie, można powie 
dzieć, że była to jego megalomancja, Ale 
ona właśnie podniosła stan emoncjonal- 
uy Hibnera, nic też dziwnego, Że Wy- 
wiadowcy zauważyli jego zdenerwowa- 
nie, jego naprężenie psychiczne. 

Przenieście się, panowie sędziowie, 
w sytuację Hibnera, tak jak każdy z nas 
może się przenieść w jego położenie, 
kiedy był pod grozą badań Gruena I 
wtedy zrozumiecie, że byłby on grubą 
rybą dla policji politycznej w razie 
schwytania go przez ową przeszłość i 
przez zamach usiłowany oraz broń po- 
sladana . 

Obrońca Rutkowskiego, adw. Ru- 
dziński, w swej przemowie przestrzega 
przed styyorzeniem męczenników komu- 
nistycznych. 

Ady. Duracz, broniący Pniewskiego 
w ostrych słowach ktytykuje postępowa 
nie władz państyowych w alce z komu- 
nistami. 


Replika prokuratora. 

Prokurator Skoczyński polemizuje ż 
obroną, twierdząc, iż strzały do ś, p. Wit 
mana oddane były celowo. 

— Jeśt zasadniczą różnicą — wywo- 
dzi prokurator między tymi, którzy wal- 
czyli z obcym najeźdźcą moskiewskim, 
a tymi, którzy obecnie starają się rozbić 
państwo polskie, 


Ostatnie słowo Fibnera. 

Oskarżony Hibner w osłatnim słowie 
powołuje się na to, że przez 12 lat był 
bojownikiem  niepodległościowym Pol- 
ski ; pochodzi z jednej z najbardziej rewo 
lucyjnych rodzin w Polsce, Dziadek jego 
był powstańcem z roku 1863, ojciec jego 
— jednym z uczestników napadu pod 
Rogowem, siostra zaś przewoziła do Ro 
gowa bomby, 

— Nie chciałem zabić — mówi Hi 
bner —- nie pamiętam co robiłem, Byłem 
wtedy silnie zdenerwowany, 

Rutkowski zrzeka się ostatniego sło 
wa, 

Podsądny Pniewski oświadcza: 

— Jestem niewinny i nie chciałem n 
kogo zabić, 


Wyrok. 

O godz. 5-ej po południu, przy szczel- 
nie zapełnionej sali przewodniczący 0- 
głasza wyrok, mocą którego 32-letni 
Władysław Hibner, 22-letri Henryk Rut- 
kowski i 23-letni Władysiayy Pniewski 
zostają skazani na karę Śmierci przez 
rozstrzelanie, 


Rozstrzelanie skazanych. 

Natychmiast po wydaniu wyroku ad- 
wokat Paschalski udał się do Spały, gdzie 
przedłożył prezydentowi Wojciechowe 
skiemu prośbę o ułaskawienie, P, Prezy- 
dent nie skorzystał jednak z prawa łaski. 
Wyrok wykonany został dziś o godzinie 
3-ej nad ranem na stokach cytadeli, 


— 


Komuniści niemieccy nie 
grozili śmiercią p. Grab- 


skiemu. 

Redaktor dziennika berlińskiego 
„Rothe Fahne*, oraz frakcje komuni- 
styczne parlamentu Rzeszy tudzież sej- 
mu pruskiego nadesłały do prasy pol- 
skiej następującą depeszę: 

© Berlin, 20 sierpnia. 

W Nr. 189 dziennika berlińskiego 
„Rothe Fahne“, jak również w niektó- 
rych pismach polskich podano dwa tele 
gramy do prezesa ministrów Grabskie- 
go w Warszawie w sprawie procesu 
Hibnera i jego towarzyszów, podpisane 
przez frakcje komunistyczne parlamentu 
Rzeszy i sejmu pruskiego. 

Telegramy te Są mistyfikacją. Am 
frakcja komunistyczna w parlamencie, 
ani też frakcja komunistyczna w sejmie 
pruskim, telegramów takich nie uchwa 
laty i nie wysyłałye 


i 


Przed wrześniową sesją Ligi narodów. 
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Oficjalny i nieoficjalny program obrad. 
Skład delegacji polskiej. 


Genewa, 20 sierpnia 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Ogłoszony został oficjalny porządek 
dzienny 6-ej sesji plenarnego posiedzenia 
Ligi narodów, 

Sesja ta rozpocznie się 7 września rb. 
o godz, 11-ej w południe, Porządek dzien 
ny przewiduje: 

1) Wybór komisji weryfikacyjnej, 

2) Wybór prezydenta, 


3) Badanie i przyjęcie porządku 
dziennego, 
4) Wyznaczenie komisji i wybór 


przewodniczących tych komisji. 

5) Wybór siedmiu wiceprzewodniczą 

cych, i : 
6) Sprawozdanie z prac dokonanych 
przez radę Ligi od czasu ostatniej sesji, 
sprawozdanie  sekretarjatu, wreszcie 
sprawozdanie, dotyczące wykonania de- 
cyzji ostatniego zgromadzenia, 

Niezależnie od .tego na porządku 
dziennym Zgromadzenia znajdują się 
kwestję przekazane przez V ogólne zgro 
madzenie ligi narodów, W szczególności 
sprawy: 

Zmiana art. 16-go paktu, sprawy do- 
tyczące propagowania młodzieżą wszyst 
kich krajów ideału pokoju “wistowego, 
sprawy dotyczące zapoznawania mło- 
dzieży uniwersyteckiej i szkolnej z cela- 
mi Ligi narodów, repartycja korek 


Ligi narodów pomiędzy członkami jej 
wedug klucza, proponowanego przez 
specjalną komisję, 


Po za temi sprawami porządek dzien 
ny Zgromadzenia obejmuje kwestaje 
proponowane przez radę Ligi narodów, 
a mianowicie: 

1) Sprawę arbitrażu, bezpieczeństwa 
í redukcji zbrojeń, 

2) Raport o pracach w zakresie or- 
ganizacji ekonomicznej i finansowej, włą 
cznie ze spracą odbudowy  finansomej 
Austrji, odbudowy finansowej Węgier, 
sprawą stworzenia specjalnego urzędu 
zapewniającego opiekę wychodźcom 
greckim i t, d. 

3) Raport o pracach dotyczących or- 
ganizacji komunikacji i tranzytu, 

4) Raport o pracach dotyczących or- 
ganizacji hygjeny, 

5) Raport o pracach komisji doradczej 
w sprawie ochrony dziecka i kobiety o- 
raz wyznaczenie odpowiednich kredy- 
tów na przyszłe prace tej komisji, 

6) Kooperacja intelektualna, raport 
dotyczący prac komisji dla współpracy 
intelektualnej, : 

7) Sprawa budowy specjalnej saii o- 
brad Ligi narodów, 

Pozatem na porządku dziennym są: 
sprawy budżetu na rok 1926, włącznie 
z budżetem międzynarodowej organiza- 
cji pracy i stałego trybunału międzvna- 
rodowej sprawiedliwości, kontrola ra- 
chunków za rok 1924, wreszcie nomina- 


cja sześciu członków rady Ligi naro- | opieki społecznej, oraz członek rady mię 


w. 


Delegacja polska. 


Nasz warszawski kor. telefonuje: 

Jak się dowiadujemy, dziś ustalono 
ostatecznie skład delegacji polskiej na 
najbliższe ogólne zgromadzenie Ligi na 
rodów, rozpoczynające się dn. 7twrze- 
śnia rb. 

Delegacja polska składać się będzie 
z trzech kategorii delegatów: „delegues 
rpincipaux*, „delegues suppleants* i „de 
legues adjoints“, co oddać można przez 
nazwy: delegtaów głównych, delegatów 
uzupełniających, lub wspierających, i de 
legatów dodatkowych lub delegatów do 
radców. 

Delegatami głównymi będą pp.: dr. 
Aleksander hr. Skrzyński, minister spr. 
zagranicznych; Kajetan Morawski, mi- 
nister - rezydent przy Lidze narodów 
i inż. Franciszek Sokal, minister pracy i 


dzynarodowego biura pracy. 

Delegatami uzupełniającymi będą pp.: 
Jan Dębski, poseł do sejmu i prezes ko- 
misji spraw zagranicznych; Mieczysław 
Niedziałkowski, poseł do sejmu i dr. Sta 
nisław Stroński, poseł do sejmu i pro- 
fesor, 

Delegatami doradcami będą pp.: dr. 
Leon Babiński, radca prawny min. spr. 
zagranicznych; Roman Knoll, poseł nad 
zwyczajny i minister upełnomocniony 
przy rządzie tureckim w Angorze; Jan 
Modzelewski, poseł nadzwyczajny i mi- 
nister upełnomocniony przy rządzie 
związkowym szwajcarskim w Bernie. 

Sekretarzem generalnym delegacji bę 
dzie p. Gwiazdowski, sekretarzem p. 
Neyman. W charakterze rzeczoznawcy 
i doradcy technicznego wyjedzie do Ge- 
newy p. dr. Tytus Komarnicki, referent 
spraw Ligi narodów w ministerium spr. 
zagranicznych. 


kongres sionisty 


Burzliwa dyskusja 


uny W Wiednil. 


nad działalnością 


komitetu wykonawczego, 


Wiedeń, 20 sierpnia. 
Polska Agencja Telegraflczna. 


Na dzisiejszem posiedzeniu kongresu 
sjonistycznego dr. Soskain wygłosił re- 
ferat o gospodarstwie rolniczym w Pa- 
lestynie. Następnie wywiązała się ogól 
na dyskusja nad wygłoszonymi dotych- 
czas referatami. Pierwszy zabrał głos 
poseł Farbstein imieniem grupy Mizra- 
chi. Mowa jego wywołała burzliwe zaj- 
ścia. Farbstein zaatakował ostro komi- 
tet wykonawczy, 
uwzględnienie w szkołach potrzeb ży- 
dów - ortodoksyjnych. Mówca wystę- 
pował również przeciwko lewicy kon- 
gresu, a nadto zarzucał delegatowi prze 
mysłu, że nie dorósł do swego zadania. 
Przeciwnicy Farbsteina przyjęli jego 
przemówienia 
niezadowolenia, natomiast zwolennicy 
oklaskiwali go bardzo burzliwie. 


Następnie przemawiał 


szościowej, 


zarzucając mu nie- |$ 


gwałtownymi oznakami | EG 


dr. Gottlieb, | ER 
jako przedstawiciel polskiej grupy mniej |f 


Wiedeń, 20 sierpnia. 

Delegaci żydowscy, biorący udział 
w zjeździe sjonistycznym podzielili się 
na 3 grupy: lewicową — do której wcho 
dzą przedstawiciele robotników, radyka 
łów i komunistów, centrum — stanowią 
delegaci z Anglii i Ameryki, prawicę — 
ortodoksi. Walka toczy się przeciw le- 
wicy, w przeciwnym obozie stoi cen- 
trum i prawica. 


porządzenia Rady Ministrów z dn. 


są do nabycia w 
i od 4—8 popol. 


Film. XXI stulecia! Obraz z przyszłości kinematografiji! 


Futurystyczny dramat w 10 wielkich aktach. 


JAQUE CATELAIN 
GEORGETTE LEBLANC 


Niebywate dekoracje stylowe, futurystyczne. Kostjumy wytw. Paul Poiret 
Orkiestra symf. pod dyr. L. KANTORA. 


Sala mech. wentylowana i ochładzana 


CENY MIEJSC OD 1 ZŁOTEGO. 


kancelarji stowarzyszenia w godzinach biurowych od 9—1 
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Likwidacja bandy dywer* 
syjnej na kresach. 


Wilno, 20 sierpnia 

W powiecie Deniłowieckim areszto* 
wano dwóch szpiegów dywarsantów. nā 
leżących do bandy, aresztowanej jeszcze 
w początkach lipca r. b. Aresztowano 
dwóch członków tej bandy, niejakiego 
Mackę i Koracha, Policja natrafila przy 
tej sposobności na obfity materjał dovro- 


czo 
ym sposobem banda szpiegowsko” 
dywersyjna została zlikyyidowana. 


Urlop posła polskiego 
w Berlinie. 


Pòlissa Agencja lelegraficzna 
Berlin, 20 sierpnia. ~ 
Poseł polski w Berlinie minister Ol- 
szewski, rozpoczął urlop. W czasie jego 
nieobecności zastępować go będzie char 
ze d'affaire radca legacyjny dr. Jackow 
ski. 


Epidemja tyfusu w Niem- 
czech. 


Berlin, 20 sierpnia 
W okolicach Dortlinden szerzy się € 
pidemja tyfusu, 
prócz licznych chorych, rozmiesz: 
czonych po okolicznych szpitalach, zana 
towano cały szereg wypadków zapadnie 
cia na tyfus na prowincji, 


— s 


5 klasa loterji państwowej. 
12-ty dzień ciągnienia. 


Wczoraj, w dwunastym dniu ciągnie 
nia piątej klasy państwowej loterji kla- 
sycznej, główniejsze wygrane padły jak 
następuje: 

Zł. 1000 nr. 44447 

ZŁ, 500 n-ry: 21269 40824 

Zł. 400 n-ry: 18781 19367 20298 21648 
22485 43074 

Zł. 300 n-ry: 4882 5968 6369 10122 
18804 34720 35406 42136 42417 43034 
45918 46650 46832 48048 49816 : 

ZŁ. 350 n-ry: 148 606 2335 2847 441% 
4751 4816 E588 6173 6447 6547 6746 6741 
6800 8169 8898 12536 18331 13080 14518 
15536 15698 1638 16546 17369 17780 
17991 18027 18925 19973 20242 20741 
21553 24218 24808 27048 27772 30491 
32484 32677 33539 33644 38666 39066 
39579 41063 45738 46663 48601 49987. 


ZEL? A 


Mmmm 


Województwa Łódzkiego (Piotrkowska10) 


podaje niniejszym do wiadomości pp. członków. że 
uzyskać zezwolenia na przywóz artykułów niezbędnych stosown'e do Roz- 
7/VMI 1925 (Dz. U. Rz P. Nr. 80 poz. 
„| 553) winni zgłosić do dnia 23 sierpnia r. b. swe zapotrzebowania na okres 
| 4 miesięcy do grudnia r. b. włącznie do kancelarji stowarzyszenia, 
Zgłoszenia należy uskuteczniać na odpowiednich 


importerzy chcący 


formularzach, które 
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Nie można być ani przeciwnikiem, ani 
zwolennikiem idei sjonistycznej — mo- 
'Żna natomjast wierzyć w jej urzeczy- 
wistnienie, albo nie... 


| . Jest to właśnie ruch oparty na 
__ dwóch przesłankach: na. idealiźmie, któ 
ry jest wykwitem rozmaitych, przeważ 
T Mile na gruncie krzywdy powstających, 
i uczuć i próbie, względnie woli zrealizo 
wania tego ideału. 


Wszystko więć tu zależy od stopnia 
wiary w możliwość urzeczywistnienia 
tego, co jednostka, albo nawet zbioro- 
/._ Wość, uważa ża swój cel. 


NI Wszelkie rozumowania I dowodzenia 
| bro i contra sprowadzić slę muszą do tej 
1 iedynej kwestji: możliwe, czy niemożli- 
| we? 
| Oczywiście, dotyczy to wyłącznie 
| tych, dla których śjońiżm jeśt wógóle 
| zagadnieniem istotnem, mieszczącem się 
w granicach bezpośredniego zalntereso- 
wania. k 

Faktem nprz. jest, że przywódca du- 
chowy sjonizmu, dr. Th. Herzl =bsl wy 
bitnym marzycielem, fantastą I nieraz 
šami Wyrażał obawę, że najbliższe jego 
ółóczeńie odnosi się doń jakó dò czło- 
wieka conajmniej nierealnego. 


IF Tó też przedewszystkiem starał się 
| © nawiązanie kontaktu z móżnymi świa 
| tä tego, składał wizyty wybitnym mę- 
__ Żómi stanu, przedkładał im memótjały i 
| Wreszcie był wielokrotnie przyjmowany 
| nawet przeż osoby panujące w różnych 
| krajach... 
Te żabiegi i kołałania miały na celu 
brzekonanie tych, w czyich rękach znaj 
_ dowały się losy ówczesnej Europy, że 
' 0to wynaleziony został sposób rozwią- 
y zania kwestji żydowskiej.. 


| Tym wynalazcą, Mesjaszem, czaro- 
i dziejsm — miał być dr. Herzl. ` 


W tym charakterze przeszedł oń do 
historji ruchu  sjonistycznego, który 
" jednakże z czasem, przy zetknięciu się 
2 codziennem życiem realnem i zagadnie 
niami dnia dzisiejszego, musiał stopnio- 
Wo wyzbywać się tego właśnie niemal 
bezcielesnego idealizmu, przystósowując 
slę do zmieniających się warunków i 
obejmując swemi wpływami dość znacz 
lą część żydostwa, o niezawsze zgo- 
dnych interesach. społecznych i pace 
| nyeh... , l 
* Tarcia i walki w łonie samego sjo- 
tizmu dótyczą wszakże nie tylko sposo- 
u zrealizowania wspólnego ideału, lecz 
W poważnej mierze wynikają na tle o- 
koliczności i warunków politycznych, w 
lakich żydzi danego kraju się znajdują... 


Dlatego też sjoniści posiadają już 
Śwój aparat dyplomatyczny, całkiem 
brecyzyjnie funkcjonujący, a sięgający 
$Wwemi wpływami aż do najwyższych 

__ Sfer politycznych świata. 


= Szczególnie od chwili ogłoszenia de- 
_ Klarącji Balfoura działalność sjonistów 
| 


zi 


NA, terenie polityki międzynarodowej 
Wzmogła się znacznie. 

Panowie Sokołow, Weizman, Usy- 
JS itd. korzystają niemal wszędzie z 
braw | prerogatyw jakowejś reprezen- 
tacji dyplomatycznej. 

= _Toć jeszcze niedawno p. Skrzyński, 

Arzed samym wyjazdem do St. Zjedno- 
|| T czonych, konferował z, przybyłym do 
In arszawy w celach wyraźnie politycz 
| hych, p. Sokołowem I przesłał mt nawet 
A list, zawierający niejako deklarację rzą- 
JĄ U polskiego w sprawie sjonizniu. 

Jest to również dowodem, że sjonizm 


un 
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w obecnęm swem sładjum, nie jest zwy 
kłym ruchem społeczno - narodowym, 
lecz stanowi już pewien, niedający się 


| bliżej określić czynnik na arenie polityki 


międzynarodowej. 

Nie dziwmy się wobec tego, iż kan- 
clerz Ramek tak usilnie zabiegał, aby 
kongres sionistyczny odbył się w Wie- 


dniu i że tak bardzo jest obecnie zmar- 
twiony wybrykami swych nieobliczal- 
nych pupilków — „hackenkreuzlerów"... 

Austrja, która jest stałą klijentką Ligi 
narodów, ma wszak wcale uzasadnione 
i zrozumiałe powody do liczenia się ze 
skutkami, jakie pociągnąć mogą za sobą 
zbyt hałaśliwe popisy niedyskretnej i źle 


Kongresu wiedeńskiego 


wydyscyplinowanej „gwardji narodo- 
Szczególnie, iż odbywa się to wszy- 
stko w chwili, gdy całe ciało dyplama- 
tyczne Wiednia uroczyście wita ten 
bądź = co = bądź jedyny w swoim ro- 
dzaju kongres wszechświatowy. 
Ad. 


Piosenka dobrze nam znana... 


SEREEN T 


Bezrobocie, brak eksportu, deticyt. 


Oto są dolegliwości nie tylko nasze, lecz i Wielkiej Brytanjí, 


Autorem niniejszego artykułu jest p. 
J. Gasser, senator francuski, wybitny 
znawca spraw finansowych I ekonomicz= 
nych. 


Oczy nasze widzą zazwyczaj jedy- 
nie naszą niedolę i nasze błędy. Nie skie 
rowujemy ich na zewnątrz, chociaż mo- 
glibyśmy tam znależć źródło względnej 
pociechy. 

Mamy ten zły zwyczaj, że przesa= 
dzamy cudze zalety. Zwykliśmy uwa- 
żać anglosasów za wyższe istoty, rzą- 
dzące się į urządzające w jakiś doskoó= 
nały sposób, wysilamy nasze mózgi, by 
dotrzeć do przyczyń tej wyższości, a 
nie zastanawiamy się nad tem, czy ola 
naprawdę istnieje. 

Różnie oceniano angielską partię pra 
cy, gdy była u władzy, mówiono o niej 
dobrze i źle, lecz krytyka przeważała. 

Większość społeczeństwa angielskie 
go jęcząc poddawała się eksperymento- 
wi, a gdy go miała dosyć, wprowadziła 
partię konserwatywiią na szczyt, wita- 
jąc ją z równie przesadnym optymiz= 
mem, jak nieuzasadnionym był skrajiy 
pesymiga w stostutiku dò jej poprzedni- 

ów. 

Optymizm angielski obecnie odbiera 
setne cięgl. 

Prawdą jest, że nie dzieje się dobrze 
w Wielkiej Brytanii. 

Wyłoniły się grożne problemy, nie- 
spodziewane dla tłumów, lecz widoczne 
oddawna dla doświadczonego oka. 

Przypomnijmy zt że właśnie 
przed rokiem, w NA m lzientiku lon- | ż 
dyńskim „Daiły M oliicare wy= 
stąpił z a TO, M któe iiważaio 
wtedy za zbyt czarhe, lecz które dziś 
sprawdziło się najzupełniej, przed nie- 
bezpieczeństwem wypływającym dla 
położenia ekonomicznego Anglji z wzno 
wienia i podniesienia produkcji niemiec- 
kiej. A właśnie przed rokiem przemy- 
słowcy angielscy i rząd uważali, że od- 
budowa Niemieć to panne dobro- 
eewo dla wytwórczości I przemysłu 

nglji 

Wypadki nie przyznały racji tym o- 

ptymistom — i dziś trzeba śpiewać ina= 
czej. 
uski spadają z oczu, które widzą, 
że przemysł, że życie całe Wielkiej Bry 
tanji dalekie jest od rozkwitu, że zamie- 
ra z dnia na dzień. 

Równowaga handlowa obróciła się 
na niekorzyść Anglji, a finanse publicz- 
ne dotkliwie na tem cierpią. Zmniejsza 
się wydatność podatków i wpływów 
skarbowych. Wydatki natury społecz= 
nej, zbytkowne jak naobecne czasy, cof- 
nąć się nie dadzą i łamią równowagę 
budżetu. 

W pierwszym kwartale b. r. wydat= 
ki przewyższają dochody o 51 milionów 
funt, szterl, 

Wywóz prawie wszystkich artyku- 
tów zmniejszył się. Pięć pierwszych 
miesięcy r. 1925 wykazuje ubytek 166 
milionów w stosunku do 119 miljonów 
w analogicznych miesiącach 1924 r. 

„Trudno przeczyć — pisze Times — 
że kraj Żyje ze swych rężerw". 

Deflcyt wywozu dotkheł Przedo- 
wszystikiem przemysł węglowy. 800 
firm musiało zawiesić czynności I zwol 
nić robotników» 


Waluta złota, której przywrócenie 
opinja uważała za tytuł do chwały p. 
Churchilla, dziś stała się kozłem ofiar- 
nym, na którego zwala się wszystkie 
ekonoiniczne grzechy. Zwracają się 
przeciw Miej decydujące czynniki w 
przemyśle i handlu. 


W seńsacyjńyii raporcie związek 
przemysłówców angielskich zwalcza po 
datki, zdaniem jego nadmierne, pozba- 
wiające przemysł kapitałów, występuje 
przeciw rosnącymi podatkom na cele 
społeczie, protestuje przeciw nowej po- 
lityce monetarnej, która podnosząc kurs 


funta szterlingów, podwyższa ceny bry|d 


tyjskie w stosunku do światowych, pod- 
nieca przywóz i handel wewnętrzny, 
lecz osłabia wywóz, Skarży się WTEeSZ- 
cie związek na gwałtownie zmniejszają- 
cą się lokatę kapitału zagranicą. Wyni- 
kiem tego osłabienie działalności prze- 
mysłowej, zwężanie się terenów pracy, 
bezrobocie. 

W Anglii jest obecnie półtora miliona 
hezrobotnych, z tego 300006 w kopal- 
tiiach. 

A kopalnie to podstawa handlu za- 
zraniczńego Angelil: 

Kilka tygodni temu „Times* skre- 
ślił wstrząsający obraz ekonomicznych 
warurków życia angielskiego. 

„Kraj fasz — pisał — nie zdoła pro 
dukłami swej ziemi wyżywić własnej 
ludności i dostarczyć przemysłowi nie- 
zbędnych surowców. Trzeba nam wy 
wozu, by móc importować, Musimy im 
prowa Inaczej zglniemy z głodu. 

Żyjemy ostowiiie z naszego handlu za 
mranieznego". 

Przesilenie węglowe uczyniło obraz 
położenia jeszcze bardziej ponurym. 

Niemcy wyparły Ancię z wielu rvn- 
ków węglowych świata. 


Wobec tej rilebywałej konkurencji 
towarzystwa węglowe źżmuszońe Są 
albo zawiesić działalność albo zmienić 
warinki pracy: 


Żądają obniżenia płac I zwiększenia 
godzin pracy. obotnicy ani słyszeć 
nie chcą o przedłużeniu dnia pracy; u- 
ważają, że płace Ich są niedostateczne 
w stosunku do koószłów utrzymania i 
przeciwstawiając się grożbom lokattu 
organizują strejki + ogólne. Górnicy 
zwrócili się o pomoc do kolejarzy i do 
robotników transportowych. 

Górńicy liszą na solidarność mię: 
zytiarodową robotników, a nawet na 
pomot górników niemieckich. 

Łudzą się jednak w tym wypadku, 
miło bowiem będzie ż pewnością Niem 
com pomścić się za to, że w dniach 
zajęcia Ruhry apel ich do proletariatu 
brytyjskiego pozostał bezskiiteczny, 

Ze swej strony właścicicie twier- 
dzą, że doszli do ostateczności I hie mó 
gą poczynić żadnych ustępstw. 

Mur mieprzebyty oddziela Obie 
strony. 

Rząd znalazł sposób, by mur ten ob- 
fiżyć, By zapobiec natyclimiastowe* 
mu wybuchowi powszechnego strejku 
zapowiedział, że gotów jest wypłacać 
przemysłowi rodzaj subweńcji za to, by 
ten ltrzytmał płacę ha dotychczasó- 
wym poziomie. 

Można zyskać w ten sposób ha 
żwłoce, lecz problemu nie rozwiąże się 
na tej drodze. 

Położenie Wielkiej 
przedstawia się różowo. 

Stwierdzamy to 2 ubolewanieti ja- 
ko przyjaciele narodit brytyjskiego. 


Brytanji nie 


J. Gasser, senator, 


10mm 


Komunietyczny zamach w. Paryżu 
fia dygnitarzy bułgarskich, 


Paryż, 20 sierpnia. 
Na bawiących obechie w Paryżu: pre 
zydenta bułgarskiego Sobrania, Ruljefia 
i wiceprezydenta Wasoffa, dokonano 
wczoraj zamachu. Przy wyjściu z wy- 
stawy dekoracyjnej na dygnitarzy bułe 
garskich czekało 40 komunistów bułgar 
skich, którzy rzucili się na wychodzą- 
cych i zaczęli ich bić. 


Tylko dzięki zbiezrowi okoliczności, 
Ruljeff i Wasoff dopadli przejeżdżające= 
go automobilu i uciekli. Uciekających 
komuniści w dalszym ciągu gonili, jed- 
nak bezskutecznie. Na miejsce wypadku 
przybyła policja, która dwóch spraw= 
ców zajścia aresztowała. Byli to akade- 
micy bułgarscy, posiadający karty człon 
ków partji komunistycznej, 


Francja nie zbogaciła się na wojnie. 
Pozory zbytku mylą-—mówi „Echo de Paris“. 


Paryż, 20 sierpnia, 
Dzienniki wyrażają żadowoleńie z 

rokowań bolg'jsko-amerykańskich, 
„Petit Parisien" pisze, że wynik o» 
siągnięty ułatwi rokowania  francusko* 
amerykańskie. Francja i Belgją znajdują 
się obecnie w analogicznej niemal pod 
wzńlądem finansowym sytuacji. w sto- 

sunki do Stanów Zjednoczonych, 

„Echo de Paris" pisze, że Francja 


przy rokowaniach w sprawie długów sta 
naé ma na stanowisku zdolności płatni- 
czej i stwierdzić, że mimo pewnych prze 
jaryów zbytku w życiu Francji, a raczej 
wyłącznie pewnych grup, Francja sama 
nie wzbogaciła się przez wojnę, Anglosa 
st wierni swej tradycji wspomagają tych, 
którzy zdając się pa własne siły, pozwo- 
lą podźwignąć się do poziomu, dla nich 
samych pożądanego, 
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= „ILUSTROWANA REPUBLIKA” 


Międzynarodowe miasto studentów 


zbudowane zostanie na wałach fortecznych Paryża. 


Pawilony wszystkich krajów, w których zamieszka młodzież akademicka, urządzone będą z największą 
starannością i komfortem. 


(Specjalna służba korespondencyjna „Il. Republiki), 


Paryż, w sierpniu. 

Za kilka tygodni już będzie całko- 
wicie wykończona Cite Universitaire 
-- nowe curiosum paryskie. 


wystąpił ze swym 


| projektem 
Deutsch de 


la Meurthe. 


wtarzać, że jego miasto rodzinne — to|Ppłci obojga. 
rozstajne drogi świata „le carrefour du| Trzy tysiące pokoi 
monde“, 

Jeżeli wyjść poza licznie uczęsz- 
czane kawiarnie Montparnassu —- Cafe 
du Dome i Cafe de la Rotonde i iść w 
górę pą boulevard Raspail i Parc de 
Moutsódiris; którego trotuary są tak 
szełokie, że może się na nich w dni 
świąteczne śmiało odbyć jarmark — 
spótka wzrok przechodnia tabliczkę, 
ząwiadamiającą, że znajdujemy się tu 
przed nowem miastem uniwersytcec- 
kiem, założonem przez pana Deutsch 
de la Meurthe, wielkiego sportsmena i 
większego jeszcze francuskiego króla 
nafcianego. 

Przed dwoma jeszcze laty znajdo- 
wały się tu resztki dawnej fortecy, ota 
czającej szerokim pasem stolicę 
świata. . 

Jednakże władze wojskowe wie- 
działy, że te reduty na nic się już im 
nie zdadzą i odsprzedały je gminie miej- 
skiej za przeszło sto miljonów franków, 
które spokojnie. wypłacono. 

Paryżowi potrzeba było nowych 
fundamentów pod założenie parków, 
które stanowią istną manję parvżan. 

Paryż z dumą zdaje sobie sprawę, 
Łe jego szkoły średnie I wyższe otwar 
te są dla całego świata. 

Paryż nie jest bowiem miastem 
dziewcząt z bulwarów i nocnych lokali 
— jak się to wydaje złym sąsiadom, 
Paryż to miasto Pasteura, Lamarcha, 
Cuviera, Bergsona, Eiffla... 

Wszystko, co między Chinami i Ka 
lifornią, Kapsztadtem i Syberją dąży za 
ostatnim wyrazem wiedzy i umysłowo 
ści a jednocześnie nie chce zerwać z 
pulsującem życiem — szuka Paryża. 

Wielka ilość studentów nadaje tu 
piętno całej dzielnicy. 

Powojetuiy brak mics:kań wpłynął 
na znaczne podwyższenie komornego za 
pokoje dla studtntów I groził zatamo- 
waniem przypływu uczącej się mło- 
dzieży. 

Działalność budownicza gininy nie 


wane jako miasto ogród. 
na Deutscha i ofiarowała 
d'Italie. 


architektów Paryża, 


pan 
Postanowił 
własnym sumptem wnieść nową dziel- 
nicę na wałach fortecznych — nowe 
'Paryżanin będzie mógł z dumą po- | mieszkania dla młodzieży akademickiej 


mieszkalnych 
dla trzech tysięcy studiujących, zbudo= 


Municypalność przyjęła projekt pa- 
bezpłatnie 
tereny między Porte d'Arcueil a Porte 


Pan Bechmann, jeden ze starszych 
został powołany 


EE Z PET ORO EDYTY A E ESEE EOE 


na projektodawcę. 


gotowanych do zamieszkania. 
Wewnątrz duży ogród, 
sześcioma pawilonami. 
Na dalszym 
wierzyczką, z której 
widać, jak na dłoni. 


tyki prewansalskiej — soi disant 
rodzimy. 
O młodych architektach 


owiazda 
troszczy się oczywiście o poszczególne Nina Falconiere nowa na firmamencie choreograficznym 


pokoje i wówczas jak anioł opiekuńczy 


Z 


PAUL von SCHOENTAN. 


Pamiętnik. 


Mam dobrego starego przyjaciela je- 


W przemówieniach swych mój przy 
jaciel bardzo często powoływał się na 
dzieła najstarszych klasyków, których 
nikt z obecnych na sali nie mógł sobie 
przypomnieć, najchętniej jednak cyto- 


szcze z dawnych czasów studenckich— 
nie mamy przed sobą żadnych tajemnic 
— w naszej przyjaźni niema ani krzty 
kłamstwa, szczera prawda jest najistot- 
niejszą cechą naszego wzajemnego sto- 
sunku. 

Przed trzema laty przyjaciel mój oże 
nił się i w dzień zaślubin otrzymał ode- 
mnie serwis, który wzbudził wśród go- 
ści wielkie zainteresowanie i niektórzy 
oszacowali go na kilkaset złotych, jak= 
kolwiek zapłaciłem o wiele mniej, gdyż 
w serwisie brakowało do tnzina jednej 


"szklanki, nikt jednak tego nie zauważył. 


Ale nie o to chodzi. 

Mój przyjaciel jest adwokatem, oże- 
nił się bardzo młodo i ubóstwia swą żo- 
nę, co nie przeszkadza mu zupełnie w 
praktyce, gdyż ostatnio, ilość zbrodni 
zmniejszyła się znacznie. 

Naogól ałwokat cieszył się sympa- 
tią i nainiepoprawniejst zbrodniarze, słu 
chając jego mów obrończych, płakali 
rzewnie, wierząc w swą niewinność. 


wał Logau'a, którego obdarzał najwięk- 
szą miłością. 


Pewnego dnia otrzymałem od niego 
w pośpiechu napisaną kartkę następu- 
jącej treści: 

Koniecznie muszę się z tobą natych- 
miast zobaczyć... Jestem w okropnej sy 
tuacji.... 

Pobiegłem natychmiast, nieco zanie- 
pokojony, do jego biura, gdzie miałem 
pewność, że nikt nam nie przeszkodzi. 


Adwokat był ogromnie zdenerwowa 
ny i wszelkie wysiłki, dążące do zatu- 
szowania podniecenia, wywierały sku- 
tek wręcz odwrotny. Wreszcie usiadł w 
głębokim fotelu į opowiedział mi nastę- 
pujący wypadek. 


Oto — w buduarze żony, szukając 
jakiegoś rachunku. znalazł zeszyt, który 
zawierał pamiętnik jego żony z czasów 
panieńskich, Z właściwą sobie elokwen- 
cią opisał mi swe wrażenia, których naj 
główniejszym składnikiem był strach i 


występuje z wielkim powodzeniem w Paryżu. 


zdenerwowanie, opowiedział mi z 


nie- 
zwykłą dokładnością, w jaki sposób czy 
tał każdą stroniczkę pamiętnika. 


— Dobrze... — odrzekłem, — 
cóż z tego? 


— Właśnie, właśnie... słuchaj dalej 
— gestykulował mój przyjaciel, i nachy 


Ale 


lając mi się nad uchem, szepnął cichu- 
teńko, by sekretarz w drugim pokoju 
nie dosłyszał jego słów — Jestem zdra- 
dzany... Żona moja nie jest wcale tak 


bardzo cnotliwa, jak przypuszczałem.... |;, 


Czyż nie dała mi słowa honoru, że 


Nader miły młody odźwierny prowa 
dził mnie poprzez kolonje akademicką, 
gdzie 350 pokoi jest już zupełnie przy- 


otoczony 


planie dom klubowy z 
całe Montsouris 


Są to wszystko wesołe budynki z 
erkerami i pilastrami, trochę starej go- 
styl 


zapomnia- 


no, pan Deutsch jest prawdopodobnie 
konserwatystą w dziedzinie architek* 
tury. 

Przeszliśmy koło pawilonu Piotra | 
Marji Curie i koło pawilonu akademi- 
czek. 


Obejrzeliśmy pokoje niskich dwit 
piętrowych budynków. 

Wspaniałe, obszerne pomieszczenia 
lasne, przewiewne, wesołe. Ciepła I 
zimna woda, wmurowane szafy ścienne 


Cena miesięczna wraz z oświetle” 
niem i obsługą 150 fr. miesięcznie. 

Przy wielu pokojach mała ubie- 
ralnia. 

Dom klubowy zbudowany z luksiie 
sem: sala muzyczna i odczytowa, licz- 
ne salony i saloniki. 

Weszliśmy na wieżyczkę, skąd wi: 
dać całą płaszczyznę południowa 
miasta. * 

Tu widać jeszcze szereg starych 
chałupek, które na przyszły rok będą 
musiały ustąpić wielkiemu parkowi Z 
basenem pływackim i terenami spor- 
towemi. : 

Cite Universitaire stanie się praw- 
dziwem miastem - ogrodem. 

Od strony wschodniej widać „pałac 
studencki* Kanady, który właśnie jest 
iaż pod dachem. 


Budynek belgijski już rozpoczęty. 

Inne pawilony jak japoński, brazy* 
lijiski, argentyński, włoski, Stanów Zie- 
dnoczonych i t. d. rozpoczną- budowę 
na przyszły rok. 

Zeszliśmy z wieży, obejrzeliśmy pięk 
ną salę jadalną, 

Uprzejny odźwierny tłumaczy mi, 
że obyczaje Cite Universitaire będą na 
der surowe: akademicy i akademiczki 
będą mogli odwiedzać się wzajemnie 


tylko za  specjalnem zezwoleniem 
władz i dyrektora domów  akademic- 
kich. » 


Istnieją obawy, że młodzież nie ze* 
chce, pomimo względów oszczędnościo 
wych, zamieszkać w Cite Universi- 
taire i zrezygnować ze swobody akade 
mickiej. Potrafi jednakże napewno omi 
jać surowe zakazy administracyjne. 


szować wspaniałych rnieszkań | kom- 
fortu, które były dotychczas tylko u- 
działem wybrańców losu z pośród rze- 
szy akademickiej. J. A. 


nie mam teraz piętnastu lat i że powinie 
nem był spodziewać się podobnego fak- 
tu, ale, proszę ciebie, rozumiesz prze- 
cież, że na samą myśl o tem twarz pur- 
purowieje mi ze wstydu — (był przy- 
tem okropnie blady), — Takie historje 
zdarzały się tylko w powieściach i ro- 
mansach dawnych klasyków. gdzie pod 
łożem akcji była fantazja, a nie codzien- 
ne życie, pełne trosk i cierpień, pełne 
łez i zgrzytów... 

Po krótkiej pauzie, spowodowanej 
tem, że przyjaciel mój wstał z fotelu, 0- 


parł się o poręcz, przyjmując pozę pro* i 


jej miłość ku mnie jest jej pierwszem, | kuratora w sądzie, ciągnął dalej: 


niepokalanem uczuciem, pierwszą na- 
miętnością w życiu Ale to nieprawda, 
przyjacielu!... Nie jestem pierwszym zdo 
bywcą jej serca i muzę zrobić wszyst- 
ko, by pozbyć się swego rywala, o ile 
nie chcę zostać ośmieszony przez ludzi. 


Przy tych słowach cisnął na biurka 
ołówek, który trzymał w ręku. jakgdy- 
by chciał przez to powiedzieć, że nie 
cofnie się przed żadną ewentualnością. 


— Wiem, że zwrócisz mi uwagę — 
mówił dalej — na to, iż nie mogę zabro- 
nić swej żonie posiadania tajemnic, że 


— Oto rozciąga się przed nami jeden 
z codziennych, szarych dramatów ży- 
cia. pełen złowieszczej grozy... Oto — 
stoi przed nami shańbiony człowiek: 
który według słów Logawa.... 

Jakkolwiek jestem człowiekiem cie! 
pliwym, tym razem cierpliwość moja 
się wyczerpała i poprosiłem uprzejmie 
mego przyjaciela. by zechciał łaskawie 
spokojnie usiąść i wyraźnie powiedzieć: 
0 co właściwie mu chodzi. Zastrzegłeń! 
sobie przytem, by nie powoływał się na 
Logaw'a. gdyż nie czytałem ani jednego 
iego utworu. ? 


Można jej już dzisiaj śmiało powin- 
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Wielkie zwycięstwa wojsk tranotstich w Warokku 
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a „ILUSTROWANA REPUBLIKA" 


Sirona B. 


(Graz) 


Przedmecze początek o godz, 3.18. 


Żydowski Związek Skautowy — Ł.K,S. 
$ wi + NĄ k KST SEE AR h, NA H ka RASOWE r ; NAWY Ja NT: "w } ger? ł | HE 1 SR > 


7 


Liczne grupy nieprzyjacielskie złożyły broń. 


Fez, 20 sierpnia. 

i Polska Agencja Telegrafjczna 

Wiadomość o wielkim zwycięstwie 
wólsk francuskich rozeszła się szybko 
bo całym froncie. Szczepy Maamcoda, 
alhcselif i benimes guilda rozpoczęły już 
rokowania o uznanie władzy francuskiej 
Mieszkańcy kraju Tsows poddali się 
również. Wojska francuskie zajęły wszy 


|  Stkie wzgórza aż do najdalej na północ 


wysuniętej granicy kraju Tsouls. Liczne 
Krupy nieprzyjaciejskie złożyły broń, 


€ prosząć o litość. Wielki szczep Branes 


podjął również rokowania o poddanie się 
Walczący po stronie francuskiej tubylcy 


zachowywali się w czasie ostatnich walk | käy 


bardzo dzielnie. | Gr WAGI 
ś1e a 
Wysłannicy Abd-el-Krima Polska Agencia Telęgrafiogna. T 
nie przybyli. Działania wojenne w Tsuis w dalszym 
Tanger, 20 sierpnia ciągu prowadzone są w dobrych warun- 
Polska Agencja Telegraficzna. kach, Podczas, gdy główne siły atakowa 
Ód kilku tygodni dwaj ajenci dyplo- |ły centrum wojsk nieprzyjacielskich dwa 
matyczni, jeden francuz a drugi hiszpan oddziały otaczając z obu stron wroga, 
przebywali będź w Melilli, bądź w Tan- złączyły się wczoraj rano w północnej 
gerze, obiecując przybycie wysłanników | części kraju Tsuis, 
Abd-el-Krima. Ponieważ jednak do chwi| Ostatecznie powstańcy z okręgu Tsu 
li obecnej nikt się nie zgłosił, obu ajen-|is zostali całkowicie wyparei, a wię- 
tom wydano polecenie by wrócili do| kszość plemion tamtejszych poddała się 
swych stałych miejsc pracy. bez zastrzeżeń, 


Budowa nowej radiostacji 
nadawczej. 


Warszawa, 20 sierpnia 

W najbliższym czasie rozpoczętą tu 
tosłanie budowa stacji nadawczej przez 
fowopowstałe towarzystwo „Polskie 
Radio”. 
" Nowa stacja nadawcza ukończona zo 
śłanie w grudniu r. b. Będzie ona stacją 
0 małej mocy, nie mniejszej jednak, niż 
stacja nądawcza w Zurychu, Jednocze- 
śnie z budową tej słacji przystąpi „Pol- 
skie Radjo” do budowy stacji nadawczej 


. 0 wielkiej mocy, będącej jedną z najwię- 


kszych w Europie. Budowa jej ukończo- 
M ma być w kwietniu r, p., a wtedy sta- 
Gja o mniejszej mocy przeniesioną zosta- 
nie do Krakowa, gdzie pozostanie jakó 
stacja lokalna. . 


Tajemnicze trzęsienie 
ziemi. 
Rzym, 19 sierpnia, 
Aparaty seismograłiczne w Faenza 
zanotowały dzisiaj nadzwyczaj silne trzę 
sienie ziemi w odległości 2500 klm, 
„Trzęsienie trwało z przerwami 4 go- 


iny., 

Wstrzążnienia były czasami tak silne, 
że wskazówki w niektórych aparatach 
złamały się. 


— ma Z - 


— Więc czego chcesz ode mnie? — 
zapytałem. l 

— Dokładnie właściwie nie wiem, w 
lakim celu zawezwałem się do siebie, 


ale ponieważ jesteś moim przyjacielem, 


ciałbym zasięgnąć u ciebie rady, Za- 
nim poczynię jakiekolwiek kroki. Teraz 
jestem zdenerwowany, przyjdź więc iu- 
tro, pomówimy spokojnie... 

"To rzekłszy, wsunął mi do ręki jakiś 
Łeszyt, pamiętnik żony i w milczeniu po 
ał mi rękę. 

"Schowałem „corpus delicti" dò kie- 
$żęni i zadowolony z takiego obrotu 
rzeczy, pożegnałem się z nim szybkó i 
Uciekłem dò domu. 

Wieczorem przypomniałem sobie 0 
tkwiącym w kieszeni zeszycie i zaczą- 
m przerzucać kartki. 

Był to zwykły pamiętnik, tak bardzo 
Charakter styczny, dla młodych, naiw- 
Mych panienek. Pewne zdania podkre- 
iw były czerwonym ołówkiem, wi- 
cznie przez zazdrosnego męża. Czy- 


niem tylko te najdrastyczniejsze zda- 


"= ~ 12 listopada: On jest cudowny, 
zupełnie taki sam, jak go sobie wyobra- 
am dawniej we śnie, gdy go jeszcze 


Dyplomata. który o nic nie prosi. 


Pochlebne glosy o p. mn. S$krzyńskim 


Czeka go teraz poważny egzamin europejski. 


Prasa AMD zajniescia owi fA 
zycie p. min. Skrzyńskiego w Waszyng i Š 
tonie niezwykle pochlebne opinie. Leży ALA paagbne OPIS Heli p 
wlaśnie przed nami „Newark Star Fa- |robkien. Dotychczas zdarzało się naj- 
gle”, którego korespondent pisze: częściej, iż nasi „wielcy ludzie" zwykle 

„Przedstawiciel rzadkiego rodzaju |kompromitowali się, gdy unęli tylko 
dyplomatów, którzy o nic nas nie pro- |nos poza mury kochanej Warszawki na 
szą, przybył do Waszyngtonu. ' Dyplo-|szeroki świat. P. min. Skrzyński zdał 
matą tym jest p. Aleksander Skrzyński, |chlubnie amerykański egzamin, Teraz 
polski minister spraw zagranicznych, |oczekuje go znacznie ważniejszy: egza 
P. Skrzyński jest od czasów, znacznie |min europejski w sprawie stanowiska 
poprzedzających wojnę, pierwszym eu- 
ropejskim ministrem, 
tu tylko w celu poznania stosunków tu- |dla ministra, ale i dla kraju. 
tejszych, bez żadnej misji oficjalnej. W A 
tutejszych kołach dyplomatycznych pa- 
nuje z tego powodu pewne zdziwienie | 
czynione są różne domysły. P. Skrzyń- 
ski ma lat 43 i jest fachowym dyplo- 
matą. 


sko-sowieckiej komisji 


26: | granicznej. 
Na międzynarodowych konferencjach | Nasz warsz. koresp. telefonuje: 

w Genewie wystąpienia jego miały zna Dnia 18 b. m. na linji Deberkały-Jam 
czniejszy wpływ, niż wystąpienia Bene | pol odbyło się pierwsze spotkanie komi- 
Sza, uważanego przedtem za autorytet |sji mieszanej polsko-sowieckiej dla zba- 
w. sprawach dotyczących  wschodniei|dania zajść granicznych. 

Europy. — Przyczynił się do tego w Pierwszą ze spraw, będzie rozpatry 
znacznej mierze polyglotyzm p. Skrzyń|wana sprawa porucznika Mączyńskiego 
skiego, który mówi biegle siedmiu języ-!|który został porwany przez żołnierzy 
kami. Arystokrata z pochodzenia, naju-|sowieckich. Porucznik Mączyński jest 
silniej popierany jest w sejmie przez par |już w Jampolu i czeka na rozpoczęcie 
tjie ludowe i socjalistów“. 


nie znałam wcale... Boże, jaka jestem |żu? Dziś zrana spojrzał na mnie wzro- 
ogromnie szczęśliwa!.. Teresa zazdro- kiem, którego nigdy, nigdy nie zapomnę 
ści mi; wiem o tem... Patrzy na mnie nie Było to ostatnie zdanie podkreślone 
ufnym wzrokiem... | przez mego przyjaciela. 

— 22 listopada: Cały dzień jestem] Z ciekawości czytałem dalej, ale 
tylko nim zajęta... Wymyślłam już dla |prócz kilku uwag na temat nowej su- 
niego tysiąc różnych imion — każde Z|kienki i pantofli dla dzidziusia na imieni- 
następnych jest bardziej pieszczotliwe, |ny — nic ciekawego nie znalazłem. Do- 
niż poprzednie.... Wieczoręm, gdy kładę | piero na ostatniej stroniczce zeszytu by- 
się do łóżka, myślę tylko o tem, jakie |ja mowa o kochanku, kilka słów zale- 


pie czasem z mej strony ?... dujące znaczenie, postanowiłem treść 

— 30 listopada: Rodzice pojechali dólich podać natychmiast zrozpaczonemu 
ciotki. Zostałam z nim sama. Teresa |adwokatowi. Z pamiętnikiem w kięsze- 
rzekła wczoraj do mnie: „Nie rozumiem |ni udałem się nazajutrz do biura. 
jak możesz tak długo z nim być sama...“ — No? — zapytał smutnie? — Czy- 
Oczywiście, przemawia przez nią za-|tałeś? 
zdrość, gdyż on nie chce nawet na nią — Tak.. — odrzekłem. 
patrzeć... Opuścił głowę, bębniąc palcami po 

— 2 grudnia: Dziś zaczął już naresz=|stole i zapanowała denerwująca cisza, 
cie mówić... Wiem, on mnie kocha... Ro+|w czasie której zapaliłem spokojnie pa- 
zumiem każde jego Spojrzenie: „Słodka |pierosa. 
Anno! — jak on to cudnie mówil. — A więc., Przeczytałeś cały pa- 

— 5 grudnia: On jest bardzo milczą- |miętnik mej żony? — powtórzył pyta- 
cy... Może jest chory? nić zdenerwowanym głosem. 

— 7 grudnia: Już teraz wiem nape- — Przeczytałem —  odrzekłem — 
wno. on jest chory... Bardzo się o niego |Masz rację... Żona twoja kochała bez 
boję, a w domu śmieją sie ze mnie. Mo- | wzajemności, kochała namiętnie, szale- 
że zjadł wczorai na kolacię za dużo ry- nie, jak tylko potrafi kobieta z wielkim 
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Wypadek samochodowy 


p. Painlevego. 
Paryż, 19 sierpnia 

Polską Agencja Telegraficzna, 
Samochód, którym jechal Prezydent 
Ministrów p. Painleve, zderzył się na 
Placu de la Concorde z drugim samocho 
dem i został poważnie uszkodzony, Pre- 
zydent Ministrów wyszedł bez szwanku 
i wysiadłszy z samochodu, piechotą udał 

się w dalszą drogę. 


Pożar zniszczył niemiecką 
miejscowość kąpielową 
Nordorf. 


Berlin, 20 sierpnia 
Agencja Wschodnia, 

Woczoraj pażar zniszczył prawie do- 
szczętnie miejscowość kąpielową Nord- 
dori, leżącą na wyspach Fryzyjskich, Kil 
kaset gości kąpielowych zostało bez da- 
chu nad głową, Przenieśli się oni do We- 
sterlandu 


Ogień wybuchł w kominie jednego + 
hoteli i rozszerzył się z błyskawiezną 
szybkością tak, że zdołano uratować tyl- 
ko bardzo mało domów, 


Porwanie biskupa angli- 
kańskiego w Chinach. 


Londyn, 20 sierpmia. 
Polska Agencja Telegraticzna. 


Według informacji, otrzymanych + 


Polski wobec paktu z Niemcami. Ten|Kantonu, chińscy rozbójnicy porwali 
który przyjechał |egzamin będzie. decydujący nie tylko | anglikańskiego biskupa wraz z żoną i 


córkami, jak również sześciu misjona- 
rzy ł cztery pielęgniarki i uprowadzili 


Pierwsze posiedzenie pol- ich w głąb kraju, żądając znacznego 


okupu. 


Wojska francuskie ewaku- 
ują Duesseldorf. 
Kolonja, 20 sierpnia. 
Polska Agencja Telegraficzna. 
Opróżnienie Duesseldorfu odbywa 
się według programu. Opróżnione już zo 


stały budynki publiczne. Wojska fran- 
cuskie opuszczają miasto małymi oddzia 


prac komisji. Na żądanie strony polskiej łami. 


temperamentem, ale mam wrażenie, że 
nie czytałeś ostatniej stronicy pamiętni- 
ka — i pokazałem mu następujące sło: 
wa, wypisane pod datą 22 stycznia: 

— Dziś ugryzł mnie w palec swoim 
ostrym dzióbkiem — on już mnie nudzi 
ciągłem gdakaniem: „Słodka Anno!...* 
Nie może się nauczyć innych słów, głu- 
pi ptak! Chętnie podarowałabym go Te- 


Gl 

Adwokat przeczytał to dwa razy, 
spojrzał na mnie wzrokiem wynuszczo- 
nego na wolność lwa, puknął się w czo» 
ło i zapytał nieśmiało: 

— A więc to był szpak? 

— Zdaje się, że co do tego, niema 
już żadnych wątpliwości.... 

— | pozwoliłeś mi calą noc męczyć 
się w okropnej wizji żonobójstwa! 

— Mój kochany, to jest minimum ka- 
ry, jaka cię powinna było spotkać za 
potwarz! 

— Ale słuchaj, cała ta historja zósta- 
nie między nami, prawda? — prosił ad- 
wokat cichym głosem. 

i Dałem mu słowo honoru. 


z Tłumaczył Lor. 


s resie, gdyby chciała go zabrać do cie- , 
jutro nadam mu imię?.... Czy to nie głu-|dwie, ponieważ jednak miały one decy- |bie! 


A 
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„ILUSTROWANA REPUBLIKA” - 


W podziemiach przyszłej Łodzi. | 


miadomości bieżące. 


Dziś: ł Joanny Fremjot 


SIERPIEŃ Jutro: femoteusza p . e l A d ili « b : k ji . 
| 5 4 PaA E rzedstawiciele prasy zwiedzili wczoraj roboty kanalizacyjne, 
| Zachód o g. 7.16 
Wsch. księżyca o g. 10.17 $ $ : A „ 
u ANEA które w szybkiem tempie posuwają się na -rzód. | | 
5.29 j ; A ZA 
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— Sama tak powiedziała... 
Pele Mele, Paryż. 


delegacja nauczycielstwa pomorskiego, 
która przybyła w celu zwiedzenia Łodzi 
Ruszamy do przystanku kolejki do- 
jazdowej, która zbudowana została: spe 
cjalnie na czas trwania robót kanaliza- 
cyjnych. 
Minjaturowym pociągiem, składają- 


dzenia. Inż. Skrzywan zaznajamia obec- 
nych z planami całkowitej sieci kanali- 
zacyjnej. Plany te wykonane były je- 
szcze za czasów przedwojennych, obec 
ne zaś prace są z małemi zmianami do 
nich dostosowane. 

Postwamy się brzegiem kanału. W 
miarę tego, głębokość kanału stale się 


wytrzymał naporu wykopanej ziemi. 7 
Inż. Skrzywan zaznaczą, 
wypadek w ciągu 25-letniej 
zdarza mu się po raz pierwszy. 
"Z kolei udajemy się na tor kolejowy 


prak tyki 


linji obwodowej kaliskiej. Po przeciw- = 
ległej stronie toru. widać budowę drt- 
gicgo kolektora. Po krótkich objaśnie” - 


iż podobny - 
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Targi międzynarodowe 


cym się z czterech wagoników, na któ- 
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Zbudowany jest w kształcie gruszki: u niowskich i Lipowej. 


1 | od 6 do 13 września 1925 r. w Pradze od- 


będzie się XI międzynarodowy Targ, 

Jednocześnie poselstyo nadmienia, 
iż wszyscy zwiedzający wymieniony targ 
korzystają za okazaniem legitymacji z 
33 proc. zniżki na kolejach czechosło- 
wacdkich. Opłaty za wizy paszportowe 
są zniesione. 

Legitymacje tangowe można nabyć w 
poselstwie republiki czechosłowackiej 
w Warszawie, ul. Zgoda 10, lub w przed 
stawicielstnyie wymienionego targu, fir- 
mie Józef Rentel i S-ka, Warszawa, ul. 
Leszno- 23, 
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Tow. „Lokator“ buduje 
domy. 
łesienią stanie plerwszy budynek 
mieszkalny. 

Jak wiadomo, Tow. „Lokator“ zaku 
piło place pod budowę domów. Obecnie 
zwożone są cegły. Przysłąpiono rów- 
nież do budowy fundamentów. 

Według informacji udzielonej nam 
przez osoby zainteresowane, na jesierfi 
będzie wykończony jeden dom. (p) 


W Łodzi panować będzie 
i czystość 
Magistrat buduje zakład do spa- 
lania śmieci. 

Ponieważ Łódź nie posiala dotych- 
czas zakładu do spalania śmieci, tak bar 
dzo pożądanego ze względów sanitar- 
nych i przynoszącego, zresztą w wiel- 


Burzliwa przeszłość dezertera, 


który był kupcem, studentem i... oszustem. . 


„ Zygmunt Jans w kwiecie wieku mło- 
dzieniec żył sobie bez troski nie orząc 
i siejąc a zbierając dary boże. ; 

Pewnego dnia jednak skończyły się 
złote dni Jansa, gdyż został on wcielony 
do 18 p. p. w Skierniewicach. 

Już na wstępie nie pdobał mu się woj 
skowy tryb życia a szczególnie zarzą- 


dzenia zastępcy dowódcy kompanii, z J 


którym Jans miał ciągłe zatargi kończą- 
ce się jak zwykle karą mniej lub więcej 
dotkliwą. og c 

Stan ten pogorszył się znacznie, gdy 
dowódca kompanji wyjechał na urlop i 
zastępca jego obiął całkowicie rządy w 
oddziele. 

Gdy ciągłe raporty i kary sprzykrzy- 
ły się Jansowi, postanowił on 


zdezerterować z kompanii 


aż do czasu przyjazdu dowócy, któremu 
miał zamiar się poskarżyć na złe trakto- 
wanie. 


Opracowany plan dezercji wprowa- | 


dził Jans szybko w życie i pewnego dnia 
opuścił kompanię ' 


wyjeżdżając do Łodzi gdzie zamieszkał 
u siostry. 

Przebrany w cywilne ubranie dezer- 
ter bał się wizyty żandarmów i w koń- 
cu uznał że bezpieczniej będzie 


usunąć się z Łodzi. 


Jans bez żadnych dokumentów wy- 
jechał z dworca kaliskiego i znalazł się 


znalazł legitymację słuchacza akademii 
i handlowej, ` 


która nadawała się znakomicie do „prze |. 


róbki“, to też.wkrótce Jans 
stał się „studentem“ 
i na tej zasadzie miał różne ulgi i dogo- 


godności. 

Chcąc zarobić nieco grosza wyjechał 
ans na targi wschodnie do Lwowa, 
gdzie również dzięki legitymacji nawią- 


zał liczne stosunki a nawet udało mu się 


przeprowadzić jakieś korzystne tran 


zakcie, 
to też z zadowoleniem wracał do' Po- 
znania. i} - 
"Przypadek chciał że przyp sowo 
dokonano rewizji w wagonie w którym 
jechał Jańs. Przy przeglądaniu legity- 
macji i dowodów, policja | 
zakwestionowała legitymacie Jansa, któ 
rego też aresztowano. 

Przed władzami Jans nie taił się ze 
swemi przedsięwzięciami i ”rzyznał się 
do dezercji z pułku, wobec czego od- 
dano go w ręce żandarmerii, a następnie 
sodu wojskowego w Łodzi i 

Prokurator, rzecz oczywista, doma- 
gał się surowego ukarania Jansa za de- 
zercję, oszustwo i Sprzeniewierzenie 
sort mundurowych. 

Obrońca oskarżonego Jansa prosił o 
uwzględnienie momentów psychologicz- 
nych jakie skłoniły Jansa do dezercji jak 
również o uznanie oszustwa jedynie za 
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TEATR LETNI W PARKU STASZICA. 
W dalszym ciągu świetna farsa Hen- 


nequina i Webera p. t. „Gdy niężowie | 
‘zdradzają“. Iście szampański humor tel 


farsy i koncertowa gra naszero zespoł! 


stawiają farsę Fennequina i Wębęra.na 
czele najweselszego repertuaru naszego 
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teatru. W rolach głównych prym wie* |- 


dzie pp. Jerzmanowska, Morska, oraź 


pp. Subert, Fabisiak, Maznuszewski | 


Łabędzki. 
Jutro „Gdy mężowie zdradzają”. ~ 


TEATR POPULARNY W OGRODZIE 
CALA“, 


ts 


Dziś o godz. 9 wiecz. pò raz ostatni" 


„Żywy posąg” groteska- w. 3 aktach: 


która humorem i dobrą grą wykonaw* 


ców całą widownię pobudza do-bezustań 
nego śmiechu. a 
W sobotę premiera dowcipnei kroto* 
cwili p. t. „Wyrodny ojciec. © = 
- Kasa: czynna od 12 do 3 i od 5 do 10 
wiecz. ` SURN 
nanas € aua 


Zimowe „taxisy“ `. 
ukażą się na ulicach Lodzi. . 


Jak się dowiadujemy od. osób, zain 
teresowanych, w końcu października 
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w Paznaniu, gdzie miał zamiar przeby- |pomoc przy dezercji. 


mają być wprowadzone w Łodzi zimo* 
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nych. — Nawiązując do uchwały dele 
gacji wydziału zdrowotności publiczńć. 
z dnia 16 marca r. b., wobec odczuwa 
nego w niektórych. dzielnicach Łodzi 
braku dcorej wody do picia. delegaci? 
wydz. zdr. publ. ną swem nosiędzenii | 


budżetówem uchwaliła: 


1) Wnieść do zamierzeń skarbowych 
wydz. zdrowotności publicznej na rok 
administracyjny 1926 sumę 150,000 zł. 
na budowę omawianej instytucji. 

2) Wnieść ją na terenach w pobliżu 
Rf miejskiej izby odkażającej. 


[wo] 


Budowa kolei Łódź— Konstantynów 
została przez rząd zaaprobowana. 


Jak już donosiliśmy, magistrat Kon-|tynowa zwrócił się do firmy „Hontsch* 
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lu umożliwienia niezamożnej ludność | 
PCZBA NY kąpieli w miejskich zakła . | 
dahc kąpielowych. delegacja wydział! | 
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Na ulicy Kopernika w dalszym ciągu WBW BOGAWUYWGGGY 
czynne są pompy elektryczne nad czer- 


paniem wody, na którą natrafiono przy 


Po dłuższej dyskusji ministerstwo 
zgodziło się na udzielenie pożyczki na 


robotach kanalizyjnych przed paru mie 
siącami i do dnia dzisiejszego wody tej 
nie wyczerpano. (b) 


budowę kolei, jak również obiecało dać 
SZYNY. 


W związku z tem magistrat Konstan 


CZYTAJCIE 
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zdrowotn. publicznej uchwaliła wnieść 
nə powyższy cel do. zamierzeń skarbo: 


wych na rok administracyjny 1926 kW 


te 20.000 zł 
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Ograniczenie produkcji jest zdaniem robotników objawem niezdrow 


Pod wrażeniem krytycznej sytuacji 
ekonomicznej obyło się onegdaj zebranie 
delegatów fabrycznych klasowego zwią- 
zku włókienniczego, 

Na wstępie członek zarządu p, Kału- 
żyński referował sprawy organizacyjne 
na podstawie bilansów związku. Jak wy 
nika z referatu ogólna sytuacja w prze- 
myśle odbiła się również na zdolności 

łatniczej robotników, których nie stać 
często na opłacenie składek członkow- 
skich, wskutek czego działalność związ- 
ku, szczególnie na polu propagandowym 
znacznie się ograniczyła, 

Podczas dyskusji poszczególni dele- 
gaci składali sprawozdanie 
nie z sytuacji w fabrykach, wskazując na 
ciągłą redukcję, przyczem podkreślali, 
że przemysłowcy redukują często delega 
tów fabrycznych i działaczy związko- 
wych, by tem lżej kierować nieuświado- 
mioną masą robotniczą na jej niekorzyść 

W wielu fabrykach, gdzie przed nie- 

ym jeszcze czasem pracowano na 


Za łamanie 8-mio godz. 
dnia pracy 
grozi sprawa sądowa. 


W fabryce Józefa Frenkla przy ul. 
Podleśnej nr. 4, od dłuższego czasu za- 
rząd zmuszał robotników i robotnice do 
16-to godzinnej pracy na dobę, co jest 
niedopuszczalne w myśl ustawy o pra- 
cy w przemyśle. 

Zaznaczyć należy, że robotnicy nie 
otrzymywąli żadnego specjalnego wyna 
grodzenia za godziny nadetatowe. 

Robotnicy zwrócili się do związku 
klasowego z prośbą o interwencję. Zwią 
zek ze swej strony skierował tę sprawę 
do inspektoratu pracy w celu pociągnię 
cia do odpowiedzialności właściciela fa- 
bryki. (p) 


Cieźka sytuacja robotników 
fabryki „Maliniak i Weiss“ 


Za obrazę dyrektora pozbawieni 
zostali pracy. 


Jak wiadomo, od dłuższego już cza- 
su trwa_strejk w fabryce Maliniaka i 
Wejsa, która mieści się przy ul. Zakąt- 
nej nr. 34. 

Strejk wynikł z powodu wywiezie- 
hia na taczce dyrektora fabryki na uli- 
cę. Robotnicy pozostali bez pracy i nie 
otrzymują dotychczas zapomogi rządo- 
wej, wobec czego przedstawiciel związ 
ku klasowego p. Krzynowek zwrócił się 
do obwodowego funduszu bezrobocia o 
przyznanie robotnikom zasiłków. 

Kierownik funduszu bezrobocia o- 
świadczył, że przyznanie zapomóg ro- 
botnikom wspomnianej fabryki zależy 
od opinji inspektora pracy, wobec cze- 
go związek klasowy zwrócił się w tej 
sprawie do inspektoratu pracy. (p) 


Bezwzględnny areszt 
za szykanę lokatorów. 


Gospodarz domu przy ul. Wólczań- 
skiej 168, Adolf Szepke, Szykanując 
swych lokatorów, zamknął im dopływ 
wody do mieszkań. 

Zdeterminowani lokatorzy w liczbie 
30, złożyli skargę w komisariacie rzą- 
du, mimo to, jednak p. Szepke w dal- 
szym ciągu wody lokatorom nie dostar 
czał, 

Na skutek powyższego, komisarz 
rządu na m. Łódź, skazał Szepkiego na 
10 dni bezwzględnego aresztu. (b) 
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LEKARZ-DENTYSTA 


M. Chwat 


powrócił. 
PIOTRKOWSKA 5655. 
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Groźne 


sprawozda- | q 


` ILUSTROWANA REPUBLIKA“ 


su, 7. 


chmury nad Łodzią. 


Przemysł łódzki pracuje nerwowo i żyje w obawie przed jutrem! 


dwie lub trzy zmiany, obecnie warsztaty 


czynne są jedynie trzy lub cztery dnį w|d 


tygodniu, Uszczuplone te zarobki otrzy» 
mują robotnicy nieregularnie, a zdarzają 
się wypadki, że iabrykanci proponują za 
dog gotówki towary, 

Po skończonej dyskusji nad sprawa- 
mi organizacyjnemi, wygłosił p. Kałużyń 
ski dłuższy referat w sprawie sytuacji 
w przemyśle, określając ją w następują- 
cy sposób: 

Sytuacja obecna w przemyśle włó- 
kienniczym nie jest dostatecznie wyja- 
śniona. O ile bada się zjawiska wyma- 
wiania pracy robotnikom i redukowania 
ni pracy w fabrykach, spotykamy się 
bardzo często z wręcz przeciwnemi so- 
bie motywami wysuwanemi przez prze- 
mysłowców. Podszas gdy jedni twierdzą, 
że zmusza ich do tego dyni brak go- 
tówki, to drudzy główny nacisk kładą na 
brak rynków zbytu dla naszych towa- 
rów, 


W wielu fabrykach wymówiono pra- 


Proletarju:ze 


lub zawiadomiono o re- 
ukcji dni pracy, Z drugiej jednak strony 
w wielu fabrykach średniego przemysłu 
produkcja się zwiększa, O ile naprzy- 
kład w ostatnich czterech miesiącach 
Łódź znacznie zwiększyła produkcję w 
orównaniu do innych miejscowości, 
przyczyniły się do tego zakupy sowiec- 
kie), to w tej chwili widzimy, że właśnie 
w Łodzi od miesiąca robi się alarm o ko 
nieczności zmniejszenia tej produkcji, 

Wynika z tego, że przemysł pracuje 
nerwowo i żyje w obawie przed jutrem, 

Trudno w tej chwili z całą pewnością 
odgadnąć przyczynę tego zjawiska, ale 
pozostawiając wszelkie względy na ubo- 
czu, związek nie może na to zjawisko 
patrzeć obojętnie i należy wsz u- 
czynić aby zastój w przemyśle ajbar- 
dziej zmniejszyć, 

W tej chwili deklarować  jakiejkol- 
wiekbądź akcji jeszcze nie można, gdyż 
brak odpowiedniego materjału. Nie zapo 
znawszy się dokładnie z przyczyną wy- 


"mankietach 


cę robotnikom 


wołaja o pomoc. 


Onegdaj odbyło się zebranie bezro- 
botnych pracowników umysłowych, na 
którem przedstawiciele międzyzwiąz- 
kowej komisji pracowniczej oraz komi- 
tetu bezrobotnych. złożyli sprawozda- 
nie z dotychczasowej akcii. 

Referenci wskazali, że na skutek e- 
nergicznej interwencji bezrobotnych, 
rząd asygnuje od czasu do czasu pewne 
kwoty na zapomogi, lecz jest to tylko 
kropla w morzu, gdyż 


bezrobotnych jest 2 tysiące, 


a zapomogi otrzymuje niewielka 
osób. 

Takie połowiczne załatwienie spra- 
wy wywołuje jedynie nieporozumienie, 
gdyż nie każdy z bezrobotnych „cieszy 
się“ liczną rodziną lub długotrwałem 
bezrobociem, a tylko tacy otrzymują za 
pomogi. 

Zdaniem referentów, należy wszcząć 
energiczną akcję, by zapomogi rządo- 
we były skuteczniejsze i częstsze, tak, 
ąby bezrobotni rzeczywiście odczuli tę 
pomoc. 

Referaty powyższe wywołały bar- 
dzo ożywioną dyskusję. podczas której 
domagano się, by rząd } 
wyasygnował na zapomogi 100,000 złot. 
jak również, by zapewnić bezrobotnym 
tanie obiady. 

Występowano również przeciwko 
M.K.P.. która wbrew rezolucji powzię- 
tej na poprzedniem zebraniu nie prze- 
prowadziła połączenia komitetów bezro 
botnych pracowników umysłowych i fi- 
zycznych. 

Przedstawiciel M.K.P. tłomaczył się 
że uchwała nie została wykonana z te- 
go powodu, że szkodziło to pertrakta- 


ilość 


cjom prowadzonym w innych sprawach 


Po dłuższej dyskusji przyjęto nastę- 
pujące rezolucje: 

„Zebranie sprawozdawcze stwier- 
dza że: 1) komitet oezrobotnych praco- 
wników umysłowych wszystko uczynił 
co było w jego mocy, aby przyjść z po- 
mocą bezrobotnym pracownikom umy- 
słowym; 2) w sprawie przeciągania wy 
płaty, komitet nie ponosi żadnej odpo- 
wiedzialności, gdyż czynił wszystko, by 
wypłatę przyśpieszyć; 3) niewypłace- 
nie zapomóg całemu szeregowi bezro- 
botnych, uważa za krzyczącą niespra- 
wiedliwość i domaga się natychmiasto- 
wego przysłania dalszych kwot dla do- 
kończenia obecnej wypłaty; 4) zebrani 
domagają się dalszych regularnych rat 
zapomogowych, gdyż sytuacja wśród 
bezrobotnych stale się pogarsza. 

Bezrobotni pracownicy umysłowi 
protestują przeciwko  niewykonaniu 
przez komitet rezolucji dotyczącej zwró 
cenia się do związków robotniczych, ce 
lem utworzenia komitetu bezrobotnych 
robotników bez różnicy przynależności 
związkowej, jak również w sprawie 
umożliwienia bezrobotnym korzystania 
z pomocy lekarskiej w kasle chorych na 
warunkach osób pracujących. 

Zebrani zważywszy, że wszelkie re- 
zolucje, większością głosów uchwalane 
na wiecach, winny być wykonywane 
przez komitet bezapelacyjnie — domaga 
ją się od reprezentującego ich na terenie 
Łodzi komitetu bezrobotnych pracowni 
ków umysłowych bezwzględnego wyko 
nania powyższej rezolucji w terminie 
najkrótszym“. 

W końcu uchwalono również zwró- 
cić się do magistratu z prośbą o wstrzy 
manie egzekucji podatków komunalnych 
od bezrobotnych. (b) 


e 


Za obrazę 
pół roku 


Dnia 14 maja 1925 roku, posterunko- 
wy, stojący przy zbiegu ulic Piotrkow- 
skitj i Nawrot, został zawezwany do do 


mu przy ul. Piotrkowskiej nr. 133 przez |. 


p. Borkowską, która oświadczyła mu, 
że syn jej bije męża. Posterunkowy So- 
bierajski, przyszedłszy na miejsce wy- 
padku, ujrzał pijanego człowieka, który 
w bardzo awanturniczy sposób zacho- 
wywał się w mieszkaniu bowiem Bogu 
ducha winnym rzeczom nie dał spokoju 
łamiąc je. 

Ludzie, którzy przyszli uspokoić a- 
wanturniczego sąsiada, również poobry 
wali potężne razy, a na głos posterun- 
kowego. by się uspokoił i zaprzestał bi- 
jatyki, nie zwracał wcale uwagi, tylko 
w dalszym ciągu niszczył rzeczy. 

Zebrani sąsiedzi zmuszeni byli po- 
móc posterunkowemu związać krewkie 
go Władzia, poczem pozostawili go na 
miejscu, 


policjanta 
więzienia. 


Po wyjściu policjanta na ulicę, pija- 

kowi udało się wyswobodzić z więzów 
i pobiegł za posterunkowym. 
p, Władysław postanowił ukarać po 
licjanta za to, że ten ośmielił się w jego 
mieszkaniu własnem związać go. Nie- 
wiele namyślając się, uderzył policjanta 
w twarz, zrywając jednocześnie rze- 
myk od czapki. 

W dniu wczorajszym sprawa powyż 
sza znalazła się na wokandzie sądu. 

Zapytany przez sąd Władysław Bor 
kowski czy przyznaje się do znieważe- 
nia policjanta, odpowiedział ze skruchą, 
że w tym feralnvm dniu był cokolwiek 
„Wstawiony“, nie wie co robił i prosi 
o łagodny wymiar kary... który by mu 
nie przeszkodził w jego pracy. 

Sąd pod przewodnictwem sędziego 
p. Zaborowskiego. skazał oskarżonego 
na 6 miesięcy więzienia z zawieszeniem 
kary na trzy lata, ` 


ych stosunków gospodarczych, 


mawiania pracy, można popełnić błąć 
przez fałszywe nakreślenie taktyki, tem 
bardziej, że przemysłowcy mogliby akcję 
użyć za środek walki o swoje cele, co już 
kilkakrotnie miało miejsce, 

Należy się przekonać, czy redukcja 
pracy dyktowana jest warunkami ogól- 
niejszego znaczenia, czy też jest mane- 
wrem taktycznym ze strony przemysłow 
ców, którzy w ten sposób wpłynąć chcą 
na rząd i Bank Polski w celu otrzymania 
żądanych przez przemysł ulg. 

wiązek ma niezbite dowody, że zbyt 
na towary łódzkie jest, spadek zaś złote- 
go usuwa konkurencję zagraniczną, na 
którą się skarży nasz przemysł, 

rzemówienie swe p. Kałużyński za- 
kończył uwagą, że należy przeczekać je- 
szcze parę dni, aż do wyjaśnienia się sy 
tuacji, która mogłaby zadecydować o dal 
szej akcji, 

Po przemówieniu p. Kałużyńskiego 
postanowiono dyskusję odłożyć do na- 
stępnego zebrania, na którem też zapa- 
dną ostateczne uchwały, (b) 


Strejk w fabryce „Saks 
i Wowsi*. 
W fabryce „Saks i Wowsi* przy ul. 


Kopernika 55, wybuchł strejk tkaczy z 
powodu niskich płac. 


Strejkujący robotnicy zawiadomili o 
tem związek klasowy. proszac o inter- 
wencję. 

Jednocześnie robotnicy zaznaczyli, 
że kilkakrotnie zwracali się do zarządu 
fabryki o podwyższenie im zarobków, 
gdyż nie zarabiają swych stawek. — W 
odpowiedzi zarząd fabryki oświadczył, 
że podwyżki bezwzględnie żadnej nie 
udzieli. (p) 


B-cia Bukiet ignoruią 
robotników, 


którzy przez opieszałość firmy 
stracili miesięczną zapomogę. 


Fabryka B-ci Bukiet wymówiła robot 
nikom w lipcu pracę i jednocześnie zre- 
dukowała z nich kilkunastu, nie wydając 
im żadnych zaświadczeń, któreby upo- 
ważniały do pobierania zapomóg pań- 
stwowych. 

Robotnicy kilkakrotnie zwracali się 
w tej sprawie do zarządu firmy, zawsze 
jednak bezskutecznie, Od chwili reduk- 
cji upłynął ju, miesiąc, a wczoraj dopiero 
robotnicy po usilnych staraniach za. 
Świadczenia takie uzyskali, 


Nie chcąc ponosić strat z winy firmy 
która przez opieszałość pozbawiła ich 
w ciągu miesiąca zapomóg, robotnicy za 
żądali od zarządu fabryki wypłacenie 
im odpowiedniego odszkodowania, 

Sprawą tą zajął się związek klaso- 
wy, (p) 


Rezerwiści roczników 1899 
i 1900 


macie stawić się na ćwiczenia. 


Władze wojskowe przypominają, że 
stawiennictwo mężczyzn urodzonych w 
latach 1899 i 1900 na ćwiczenia rezerwi- 
stów, odbywać się będzie w następują 
cym porządku: do powiatowej komen- 
dy uzupełnień mają zgłosić się rezerwi- 
ści, których nazwiska zaczynają się na 
litery: A. B, C, i D, dnia 24 b. m, t. J 
w poniedziałek. 

Na litery: E, F, G, H, Ch, I, J w dniu 
25 b. m., t. j. we wtorek. 

Na Itiery K, L, £. M, N, O, P w dniu 
26 b. m. t. j. w środę, a pozostali w dniu 
27 b. m; t. j w czwartek w przyszłym 
tygodniu. 

Wszyscy rezerwiści winni przynieść 
ze sobą posiadane dokumenty wojsko- 
we, a szczególnie książeczki wojskowe, 

Od stawiennictwa zwolnieni są tyl- 
ko ci, którzy już odbywali: ćwiczenia 
tegoroczne, lub którym czas ćwiczeń 


zotsał przesunięty na rok nagtępny. (p) 


ap O A. OPTY PZ 


W rolach 
głównych: 


PIF ZE 


„LdUIJE) 


M, 45 AE St Luratgedyko 


wywóz węgla polskiego do Włoch. 


Konkurować będziemy musieli z Anglją i Rosją. 


Sprawya rozszerzenia rynków zbytu 
dla węgla polskiego głęgoko portszyła, 
dotychczas zupełnie biernie zachowują- 
ce się, koła przemysłowców węglowych 

Dopiero wojna celna z Niemcami, a co 
zatem idzie znaczne skurczenie się da- 
wnego rynku zbytu, zmusiły zarówno od 
nośńe stery przemysłowe jak i rząd do 
podjęcia energicznej akcji, 

Zwrócono przedewszystkiem uwagę 
na Włochy, gdzie roczna konsumcja wę- 
gla dochodzi do 12 miljonów top i pokry 
wana jest dotąd niemal wyłącznie przez 
Anglję, Jednakowoż, coraz silniej wystę 
pująca konkurencja angielskiej floty han 
dlówej, zmusiła rząd włoski dô zmiany 
dotychczasowej polityki wwozowyej w 
kierunku popierania własnej floty, 

Angielskie węglarki, które przybywa 
ją do Włoch, zabierają w powrotną dro 
gę ładunki towarów włoskich za tak ni- 
skiemi opłatami frachtowemi, że flota 
włoska nie może konkurować, 

W związku z powyższem dotychcza= 
sowa olicjalna włoska ekspozytura zaku 
pu węgla w Cardiff została zlikwidowa- 
na, si X 

Rówiież obecny żatatg w górńictwie 
angielskim wywiera pewien wpływ na 
przyspieszenie zmiańy obecnego rynku 
zakupu węgla, 

Węgiel angielski kalkuluje się bez- 
sprzecznie dobrze we Włoszech, to też 
Włosi w poszukiwaniach za nowymi do- 
stawcami węglowymi, biorą przedewszy 
stkiem pod uwagę tani przewóz i końkti= 
*encyjnie ceny, ) ; 

Rząd polski w zrozumieniu tej sytua- 
cji, podjął już odpowiednie kroki, zawie- 
rając traktaty taryfowe w ruchu trańzy- 
towym przez Czechosłowację, Austrię i 
Jugosławię, Jednakże zażnaczyć musimy 
że uzyskane zniżki nie odpowiadają jesz 
cze zupełnie swemu zadaniu, przez co 
nasz węgiel POCA we Włoszech na 
poważne trudności, mając froźliego rye 
wala w postaci Rosji Sowieckiej, 

Ta bowiem stara się już od dlużegego 
czasu o większe dostawy węgla we Wło 
szech, gdzie otworzyła słałe składy kon- 
tygentowe przyczem am mOŻHoŚć żnacź 
nie tańszego transportu drogą wodną 
przez morzę Azowskie, 


Sprawa dostawy naszego węgla dro- 
śą morską, jakkolwiek w zaczątitach, o- 
siągnęła już pewne rezultaty, 

Jal «onosiliśmy w końcu zeszłego 
miesiąca odpłynął parowiec. . „Valdiro= 
sà” załadowany węglem  górnóśląskim 
do Włoch. Brak odpowiednich urządzeń 
potowych, a głównie aparatu przeładun 

owego na ko nah polskich, sprawia, 

że tą drogą większe transporty węgla 
nie dadzą się w najbliższym czasie prze- 
wozić, Pozostaje więc droga przez Cze 
chosłowację itd., 6 której powyżej wspo- 
minaliśmy, jako jedyne praktyczne roz- 
wiązanie w ehiwili obecnej, 

Z drugiej strony rząd włoski zdaje so 
bie sprawę, że z chwilą kiedy Polska za 
cznie eksportować znaczniejsze ilości 
węgla do Włoch, nie poprzestanie tylko 
na węglu, ale dążąć wogóle do podnie- 
sienia wywozu, będzie wać i ipne 
artykuły drogą. na porty włoskie, na 
czem zyska bezsprzecznie włoska flota 
handlowa i zwiększy się wzajemny o- 
brót W: m, SĘ: 

To też, ja poaae ham prasa, zgło- 
szenia firm włoskich na węgiel coraz cz 
niej napływają do kraju i tak, między in- 
nemi stara się obecnie o większe dosta- 
wy węgla do Medjolanu firma  „Instita 
Nationale Ekspantione Economica”, 

Również į z naszej strony nie brak ini 
cjatywy w tym kierunku, czego najlep- 
szym dowodem żabiegi kopalń skarbo- 
wych na Górnym Śląsku 6 dostawę 30 
tys. toń węgla dla kolei włoskich, W ce- 
lu nawiązania ściślejszego kontaktu z 
włoskim rynkiem węglowym, zawiązał 
się ostatnio polsko . włoski syndykat 
„Sindicato Italio-Polacco Carbone” któ- 
rego zädaņniem będzie O ai 
przy dostawach wegla ędzy przemy- 
słem włoskim o polskiemi kopalniami, 

Miejmy nadzieję, że tak szeroko pod 
ję akcja wyda już w najbliższym cza- 
sie swój plon, gdyż sytuacja w przemy- 
śle M tn na Górnym Śląski wyma- 
ga r ko poprawy, 

róby podjęte we Włoszech winny 
być bodźcem do dalszej wytężonej pracy 
w kierunki zdobycia lub powiększeni 
tynków zbytu naszego węgla i w innyc 
rajach, 


A ROZA WEOWOZENR 


i" Masowe Gianajum Kumanisyrzm| akale na. składy 


1. Majchrzakówny 1 A. Kozłołkiewicz-Skrzypkowskiej | remizy, garaze w centrum miasta 


(dawniej St. Rajskiej) ul. Sienkiewicza 37. 


Egzamiry wstępne dn, 1 1 2 września 6 godzinie 9-ej rano.| Telefon 27-34. 
Lekcje rozpoczną się dnia 8-go września, 

yimuja kancelarja szkoły codziennie 

od 9-ej do 12-ej, Dla uczenie słabych z polskiego I łac ny 


Zapisy uczenic prz 


lekcje zbłorówe, 


342-8 


Oiszerny Johal DUrOWY 


Dyrektorka: A, Roziołkiewicz-Skrzypkowska. 


do odnajęcia. 
369 


MEBLE 


poleca w wielkim wyborze na 
najdogodniejszych warunkach u 
i | Flakowicza, Piotrkowska 145 
a|(w podwórzu). Udziela Się kre- 
g|dytów długoterminowych na raty 

i za gotówkę. 402-2 


iPolonista 


cia, Oferty pod „City” w administr, 


L Republiki“, 


petoa w centrum miastaʻdo wyna- 


j|poszuk wany do wyższych 
klas gimn. w Łodzi. Oferty pod 
»|„Polonista* do adm. niniejszego 
7 | pisma. 398 


”. |ANESNENENENSN 


Arcydzieło filmowe wielkiej wytwórni „Loew-Metro* 


1 blegantkiego Swiata” 


Wielki dramat w 8 aktach podług noweli Victora Schertzingera i Winifred Dunn „The man life pessed by“. 


Ewa i Janina Nowak. 


Arcywesoła farsa w 2-ch aktach z małpą w roli głównej. 


Orkiestra pod kier. p. Sypniewskiego. 


1 
li 
i 


az 


Dziś 


i dai następnych 


Nad pro- 
gram: — 


„Pradziad Tutankhamena“‘. 


W poczekaini koncerty Parlophonu. 


i | Eh MA t 
N G ŚĆ ARO Ni 
WIADOMOŚCI SPORTOWS 
Pilka nożna. Tennis. 
„MAKKAIE ERATION 3i @n. TENNIS W AMERYCE, 


Nowy York; 18 sierpnia. 
W ostatnim turnieju tennisowym ti- 


Wiedeń, 20 sierpnia. 

W dniu wczorajszym rózegrańe za- 
wódy pomiędzy International | Makkabi 
z Preszburga przyniosły zasłużone zwy. 
(201) 0 gospodźrzóń w Sstósunku 3:1 


PIŁKA NOŻNA W PRADZE. 

t ao- Praga, 20. sierpnia. 

Międzynarodowe mecze piłki nożnej 
przyniosły następujące rezultaty: Bruk-| 
sela—Praga 3:2, Belgja—Czechosłowa- 
cja 5:2. — Oprócz tego, odbył się tutaj 
mecz pływacki "Czechosłowacia—Au- 
ślrja że Stosiinkiem 54:51], © > " 


WALKA O DAVIS COUP. 

Jak się dowiadujemy, w walce 6 ple 

har Davisa Australja zwycięża Kanadę 
w stosuńku 6:0, 6:2, 6:4. 


Lekka atletyka. 


Kraków, 19 sierpnia. 

Urzędowa tabela punktów poszczeż 
gólnych klubów zakończonych przed- 
wczóraj polskich mistrzostwach lekko- 
atletycznych przedstawia się następu- 
iąco: 1)-AZS. (Warszawa) 44 pkt. (6 
zwycięstw), 2) Polonia (Warszawa) 40 
pkt. (8 zwycięstw), 3) Warszawianka 
14 pkt. (2 zwyc.), 4) Cracovia 8 pkt, 5) 
1 F. ©, Katowiee 7 pkt. (2 zwycięstwa), 
6) AZS. (Poznań 4 pkt. 1 zwycięstwo), 
7) Orzeł Biały (Warszawa) ô pkt. (i 
zwyć.), 8) Warta (Pznań) 3 pkt, 9 
AZS. Lwów 2 pkt. 10) Pogoń (Lwów 
2 pkt, 11) Czarni (LW.3, 12) Rózdzień 
Szopieńłce, 13) Sokół (Bydgosz), 14) Po 
goń (Wilno). 

Klasyfikacja pod względem okręgów 
jest następująca: 1) Warszawa i01. 
pkt. (17 zwyc.), 2) Katowice 8 pkt. 12 
zwycięstwa), 3) Kraków (8 pkt.), 4) 
Poznań 7 pkt.. 5) Lwów (5 p.), 7) To- 
ruń (1 p.), 7) Wilno (1 p.), 8) Łódź (0 p.) 


LEKKA ATLETYKA ZAGRANICĄ. 
etz, 20 sierpnia. 
W zawodach z udziałem lekkoatle- 
tów paryskich Cator pobił rekord fran- 
cnski w skoku w dal, osiągając 740 cm. 
Bieg na 100 mtr. wygrał Theard w 11 
sek. 400 mtr, 1) Corbonnę 50 sek. 
Nimwegen, 20 sierpnia. 
Międzynarodowe spotkanie lekko- 
atletyczne Niemcy Zachodnie—Holandja 
przyniosło zwycięstwo tym pierwszym 
w stosuńku 63:49 pkt. 


LEKKA ATLETYKA W NORWEGJI. 

Bergen, 20 sierpnia. 
W. odbytych tutaj zawodach lekko- 
atletycznych w biegu na 800 mtr: znany 
lekkoatleta Peltzer bije amerykańskiego 
sprintera. Dodge'a, uzyskując dobry 
czas 1:57,4. Dodge przychodzi 0,2 sek. 
później. Czas osiągnięty przez Peltzera 
z powodu oślizgłego pó deszczu terenn, 

należy uważać za dobry. 


ston, bijąc niespodziewanie mistrza ólim 
pijskiego Richardsa 6:3, 3:6, 6:6, 9:7. 
Finał gry pojedyńczej pań wygrała miss 
55 Nano, hijąć panią Mallory 6:4, 5:7, 


Baltimore, 18 sierpnia. | 
W pierwszym dniu półfinału o puhar 
Davisa w grupie amerykańskiej prowa- 


dzi Japońja przed Fiszpanją 2:0. ~ 


St. Moritz, 20 sierpnia. 

Pówyższy międzynarodowy mećż 
tennisowy przyniósł zdecydowane zwy 
BA graczom indyjskim w stosunku 


Boks. 
New York, 20 sierpnia. 
ki został po meczu 'ż Silvani'mi zdyskwa 


lifikówany przez amerykański: związek 
bokserski. BRTZSE AI al 


"Tom Kirby pobił Elliottà w driigiej 


(Australi 
roundach na. punkty. 


i. | New York, 20 sierpnia. 
Belgijski mistrz Devos zwycięży! 
Ferry'ego po 10 roundach na punkty. 


ME MEC 


przyjmuje do skręcania - 
po bardzo taniej cenie 98 | 


którzy wykradii mi dnia 17-g0. 
sierpnia r, b. z mieszkania Mars 
kowicz na ulicy Cegielnianej 7,” 
bieliznę « dokumenty zwrócić ml = 
przecz pocztę dokumenty wszyste © / 
kie ponieważ dla nich dokumen- 

ty te żadnej wartości nie mają. ` 
Książeczkę wojskową otrzymałem 

za co dziękuję, (887 


nał gry pojedyńczej panów wygrał Johi. 


MECZ TENNISÓWY SZWAJCARJA= 
- INDJE. cą 


„Znahy bokósr sehegalski Battling S! 


Chicago, 20 sierpnia. 


rounńdzie pr: K. o. Jedlibcześnie Gook 
a) zwyciężył Stossel'a po 10 


d 


Bardzo proszę e:i | 
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Rynek walutowy przedstawia w dal- 
šzym ciągu obraz zupełnego chaosu, Je- 
Śli dotychczas charakterystycznym obja- 
wem był brak materjału, to obecnie sy- 
tuacja zmieniła się o tyle, iż materjał wy- 
stąpił na rynku w ilościach dostatecz- 
nych, Nie można mówić o tem, aby popyt 
nie miał możności zaspokojenia, Oczywi- 
ście w Łodzi jest on z natury rzeczy za- 
wsze silniejszy od podaży, ze względu 
na charakter rynku, któremu nadaje pię- 
tno przemysł włókienniczy, > 

Jeśli dotychczas szczególnem znamie 
niem sytuacji była stale niedostateczna 
podaż, to ostatnio Warszawą stale zwra 
ca się do Łodzi z propozycją oddawania 
Volarów. 

W dniu wczorajszym oferowano do- 
lary nie tylko na dzień bieżący, ale rów- 
nież na zastępny,  Niezaprzeczalnie 
Świadczy to o dostatecznych ilościach 
materjału na rynku, 

W tych warunkach dla wielu niezro- 
zumiałą jest ciągła zniżka kursów, jak- 
kolwiek tendencja nie jest wydatnie zwy 
żkowa, 

Giełdy zagraniczne, a zwłaszcza Or- 
fentacyjna w Zurychu, pod wpływem o- 
statnich sprawozdań Banku polskiego o- 
raz cyfr bilansu handlowego notuje obe- 
cnie złoty 9 i pół proc. poniżej parytetu, 
co daje teoretyczny kurs dolara w arbi- 
trażu ną Zurych 5,68 

Jeśli zatem wczorajszy najniższy kurs 
wynosił 6,15, a najwyższy — 6,25, a wię- 
kszość tranzakcji była dokonaną po kur- 
sie 6,20, to przyczyny tej znacznej różni- 
cy pochodzą przedewszystkiem z zanied 
bania stosowania metod technicznych, 
koniecznych do wpływania na rynek pry 
watny. ; 

Bank polski winien nareszcie otrzą- 
śnąć się z apatji, skoro w ostatnich kilku 
tygodniach złoty spadł o 20 proc, poniżej 
parytetu, Operowanie złudami w formie 
notowań oficjalnej giełdy absolutnie nie 
Zmieni sytuacji i odnosi wprost przeci- 
wny skutek, wywierając niezwykle przy- 
kre wrażenie, 

Powodem ciągle trwającej zniżki są 
stale zmniejszające się przydziały dewi- 
zowe, dokonywane przez Bank polski, 
Obecnie wynoszą one minimalnie niski 
procent, Tem samem zmuszają całą kli- 
jentelę do szukania materjału na rynku 
Prywatnym, 

W rzeczywistości w Łodzi wielki 
przemysł pokrywa prawie całość swego 
zapotrzebowania na rynku prywatnym, 

A mimo to, jak zaznaczyliśmy, nie da- 
fe się odczuwać brak materjału. Stąd też 
Wynika, iż materjał, który uprzednio do- 
pływał do Banku polskiego, obecnie ma 
zamkniętą tę drogę ze względu na zna- 
czną różnicę kursową, zachodzącą mię- 
dzy notowaniami a rzeczywistością, 

Bank polski w swych sprawozda- 
niach wykazuje stale ubytek swego zapa 
Su dewiz, których większa część znajdu 
je się w formie trudnej do realizacji, 
gdyż w formie strat w walutach wyso- 
kocennych, które należałoby dopiero 
zdyskontować, i 

Jedyną racjonalną drogą w obecnej 
chwili byłoby skupowanie dolarów przez 
komisjonerów Banku polskiego po kur- 
sie rynkowym i zasilanie w ten sposób 
zapasów dewizowych, gdyż oficjalna dro 

fa t. j, wpływ dewiz eksportowych jest 


-_ niewystarczająca, 


Oczywiście Bank polski musiałby w 


8 


RURJ 


kurs rynkowy znacznie odbiega od ofi- 
cjalnego, 

Wprowadzenie na cedułę giełdy ofi- 
cjalnej notowań, odpowiadających pary- 
tetom zurychskim, t, j, o 9i pół proc, niż- 
szych od obecnych oficjalnych jest kro- 
kiem, na który bank nie wstąpi, licząc 
na zwiększenie się swoich zapasów de- 
wizowych przez realizację zbiorów, 

Ponieważ obniżenie kursu oficjalnego 
w chwili obecnej przy tak ogromnej roz- 
piętości kursowej i niespokojnym rynku 
mogłoby wywołać nagłe zaburzenia na 
rynku cen, które w razie dalszej zniżki 
złotego i tak muszą nastąpić, przeto na- 
leżałoby przeprowadzić skup dewiz w 
drodze pośredniej, t, j, przez komisjone- 


Komisarjat ludowy dla spraw rolnic- 
twa doszedł do przeświadczenia, iż fak- 
tyczne zbiory w roku bież. wypadną 
mniej więcej tak samo, jak w r, 1922, t. j. 
ponad średnio, Ponieważ przestrzeń za- 
siewów jest obecnie, w porównaniu do 
tejże w r. 1922, o 30 proc więxszą, prze- 
to komisarjat ludowy przypuszcza, iż 
zbiory zboża w tym roku dadzą 4 miljar- 
dv pudów., 

Najpomyślniejsze wiadomości o żni- 
wach nadchodzą z Ukrainy oraz obwo- 
dów, leżących nad dolną Wołgą jak ró- 
wnież z północnego Kaukazu, Przypusz- 
czają, iż dla eksportu zboża zagranicę po 
zostanie około 300 miljonów pudów do 
dyspozycji. BAC. 


Trudności przy realizacji 
żniw w Rosji. 


Widoki wspaniałych żniw w Rosji sta 
wiają rząd sowiecki w nadzwyczaj tru- 
dne położenie, ponieważ brak jest kapi- 
tału, aby zakupić zapasy zboża u chło- 
pów i przeprowadzić tranzakcję ekspor- 
towe oraz uskutecznić operacje transpor 
lowe, Nie można też jeszcze przewi- 
dzieć, jak będzie można podołać tym 
transportom wobec braku środków komu 
nikacyjnych, oraz urządzeń śpichrzo- 
wych, Zachodzj obawa, że wskutek tych 
przeszkód, z jakiemi polaczone będą do 
stawy zboża, ceny tegoz będą spadały, 
co niewątpliwie wywoła wśród chłop- 
stwa wielkie niezadowolenie, które spo 
tęguje się również jeszcze i z tego powo- 
du, że chłopom nie będą mogły być do- 
starczone potrzebne ilości towarów, ja- 
kie poszukiwane będą przez nich po 
sprzedaży zbiorów, 

Rząd sowiecki zdaje sobie w_zupełno 
ści sprawę z tej poważnej sytuacji i czy- 
ni wysiłki, aby opanować trudności. W 
różnych krajach prowadzone są rokowa 
nia, dotyczące finansowania eksportu 
zboża oraz w kwestji importu żądanych 
przez chłopów maszyn rolniczych i arty 
kułów użytku domowego, 


;0: 


Tegoroczne iniwa w Rosii Sowieckiej, 


przez towarzystwo wywozu zboża HEx- 
portcleb' oraz przez komisarjat dla Han 
dlu zagranicznego w Mosk 


dlowej w Berlinie, który został przenie- 
siony przed kilku tygodniami do 
burga, rozwinął ostatnio bardzo ożywio- 


dotyczą głównie dostaw we wrześniu do 
połowy października, — Zaznaczyć nale- 


R HANDLOWY 
20 proc. niżej parytetu 


notowany jest dolar na rynku prywatnym. 
W dniu wczorajszym obracano pokursie 6.20. 


rów, którzyby wykorzystali odpowie- 
dnie momenty rynkowe, 

Przydzielając dewizy w wydatnych į- 
lościach, Bank polski obniżyłby kurs ryn 
kowy, a zatem akcją skupu dolarów na 
rynku prywatnym mogłaby być dokona- 
na z łatwością ze stratą 10 proc, zamiast 
jak naprz, obecnie, ze stratą aż 20 proc. 

Rząd winien oczywiście również po- 
nosić pewne ryzyko w tych stratach kur 
sowych, ze względu na całokształt zgu- 
bnych skutków, jakie są nieuniknione, w 
razie dalszej zniżki, Rozzuchwala ona bo 
wiem jedynie spekulację, która w prze- 
ciągu kilku ostatnich dni podniosła kurs 
dolara blisko o 10 procent 


Eksport zboża rosyjskiego 
zagranicę. 


W Londynie oe © 7 
grupą importerów zbożo a tow. 
„Arkos” kontrakt przedwstępny odno- 
śnie dostawy zboża rosyjskiego wartości 
2 miljonów funtów szterlingów, Wobec 
dogodnych cen grupa angi ska zgodziła 
się na wypłacenie zaliczki w wysokości 
500,000 fnut, szter., reszta należności ma 
być wypłaconą po wydaniu listów na- 
dawczych. Ostateczne potwierdzenie 
kontraktu tego nastąpić może dopiero 
po dokładnem sprawdzeniu kontraktu 


wie, 


Oddział zbożowy sowieckiej misji han 
Ham- 


ną działalność i rozpoczął pertraktacje 
z całym szeregiem firm niemieckich w 
kwestji znacznych dostaw zboża rosyj- 
skiego, Ostatnie oferty misji handlowej 


ży, iż za pośrednictwem znanego fran- 
cuskiego domu zbożowego „Dreyfuss“, 
mającego swego rodzaju monopol dla 
sprzedaży rosyjskiego jęczmienia, paste- 
wnego, doszło do zawarcia kilku kon- 


traktów z firmami niemieckiemi, 


jakich rozmiarach zawarte zosta- 


ły dotychczas kontrakty na dostawę zbo 


ża rosyjskiego w Anglii i Francji, trudno 
jest powiedzieć, zdaje się jednak, iż 
sprzedane zostały bardzo pokaźne ilości 
przyczem nadmienić należy, iż Rosja za- 
oferowała już wielkie ilości zboża siyego. 

CZYŃ wreszcie należy, iż Towa- 
rzystwo „Exportchleb wysłało w tych 
dniach swych przedstawicieli do Londy 
nu, Hamburga i innych ośrodków euro- 
pejskich dla handlu zbożowego, z wzora 
mi zboża tegorocznego zbioru. Według 
ostatnich wiadomości żniwa rosyjskie 
wypadły w tym roku nietylko ilościowo, 
lecz i jakościowo znakomicie, szczegól- 
nie na Ukrainie, 

Dotychczas Rosja sprzedała w róż- 
nych państryach europejskich (w Anglii, 
Francji, Niemczech, Włoszech i t. d) 
przeszło 25 miljonóy pudów zboża, 


i | TYLKO 8 DNI 


i od 13-go do 20-go sierpnia. 
|  Wysprzedaż sezonowa 
rabat 20°, rabat. 


| 
Taema Z 


E. Wistehuke 


Piotrkowska 148, 
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GOTÓWKA. 
Dolary 5,185 


nii CZEKI 
ondyn 25,31 i pół 
Nowy York 5.185 
Paryż 24,50 
Szwajcarja 101,10 
Włochy 18,85 
Sztokholm 140,17 i pół 


AKCJE, 
Bank Dyskontowy 4,90 
Bank Handlowy 3,70 
Bank dla Handl, i Przem, 0,50 
Bank Zachodni 1,50 
Bank Zarobkowy 7,— 
Puls 0,38 bez kuponu 
Spiess 2,25 — 2,36 
Elektryczność 1,30 
Chodorów 3,z — 3,05 
Cukier 1,80 
Węgiel 1,35 — 1,15 
Węgiel TV-em 1,15 
Nobel 1,07 
Lilpop 0,41 
Modrzejówy 2,45 — 2,56 
Norblin 0,62 — 0.60 
Ostrowieckie 4,15 — 4,05 
Pocisk 1,25. , 
Rudzki 1 — 
Starachowice 1,45 — 1,40 
Zieleniewski 10,75 — 11 — 
zak 

ynd, Rolniczy 2,65 — 2.70 

Haba biai Ra 
Pustelnik 1,15 
Spirytus 1,80 


Zurych, 20 sierpnia 
Polska Agencja Telegraficzna, 
Paryż 24,20 
Londyn 25.03 i pół 
Nowy York 5,15 i pół 
Belgja 23,45 
Włochy 18,62 
Berlin 1,22,7 
Wiedeń 72,55 
Sztokholm 138,65 
Oslo 94 
Kopenhaga 118,50 
Praga 15,25 
Tendencja ustępliwa. 


Londyn, 20 sierpnia 
Polska Agencja Telegraficzna 
Nowy York 4,85 
Francja 103,53 
Niemcy 20,40 


GIEŁDA PARYSKA 
Londyn 103.67 
Nowy Jork 21.347 
Belgja 96.60 


` Hiszpanja 307.62 


Włochy 77.15 
Szwecja 576.75 
Rumunja 10.95 
Praga 63.10 
Paryż, 20 sierpnia 
Polska Agencja Telegraficzna. 
Londyn 103,55 
Nowy York 21,32 


NOTOWANIA ZŁOTEGO. 

Za 100 złotych: 
Londyn 28— 
Praga 569 
Gdańsk 86.02—86.23 
Warszawa 69.57—69.93 
Wiedeń czeki 118.75—119.25, 

noty 117—118 
Berlin 69,40—70.10 
Zurych 90,50 


bank- 


PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY ZA- 
STAWNE 


Pożyczka dolorowa 71,— — 72 — 
Pożyczka dolarowa w złotych: 368,13 


Ra i pół — 373,32 


Pożyczka kolejową 85 — 80 — 85 
Pożyczka konwersyjna 5 proc. 43.50 
4 i pół proc listy zastawne ziemskie 


16,20 — 15,90 — 16,05 


5 proc obl. Tow. Kred. m. Warsza: 


wy przedwojenne 13,50 — 14,75 — 14,9% 


4 i pół proc obl. Tow. Kred m. War- 


szawy przedwojenne 11,50 — 11,75 
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Dri premjera 


wielkiego egzotycz- 
nego programul 
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Di premiera 


wielkiego egzotycz- 
nego programu! 
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w wielkim 12 aktowym programie p. t 


„TAJEMNICA CZARNEJ RÓŻY” 


wybitnie sensacyjny i fascynujący dramat z życia japońskiego w 8 aktach. 


„UJRWISIiDZIEWCZYNA” tr oo 


Orkiestra pod kier. A. CZUDNOWSKIEGO. Początek o g. 6-ej ostatni seans o 10-ej. Soboty i niedziele o 4-ej. 


164-447 A p, 4 «| <" CÓW, WZ ŁA rew My b 
4 + Uma pA | zez”! © |, w A TR Asp 4- 


| sdn KURSY GIMNAZJALNE Dr. med. RAB 
b 10058 — w zakresie 8-ju klas gimn. państw owego — Kg 
ulica Piotrkowska 85 woczesnym domu 


p spółki poważnej 
(chrześc.) zawsze 
pewnego zarobku 
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(zie sprzedajejni do praktyki. Za: 


na imię Józefa 
ietruszki, wydany 
przez komende 
adomia, 78 


stera Łaszer zagu” 
bila  pasipor 
niemiecki wydany. 
w Pultusku, 374-3 
Nm PARZONA 02 IA 
pet Adela 
zgubiła dowód 
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